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– Skandaliczne przemówie-
nie wygłosił „apolityczny” 
prezydent Paweł Silbert 
podczas obchodów Narodo-
wego Święta Niepodległości 
w Jaworznie – komentuje 
Wojciech Saługa.

Paweł Silbert pełniący funk-
cję prezydenta Jaworzna podczas 
obchodów Narodowego Świę-
ta Niepodległości wygłosił, jak 
co roku, przemowę. Po jej zakoń-
czeniu wiele osób zastanawiało 
się, o co chodziło Silbertowi.

Widać, że Silbert źle przyjął wy-
nik wyborów i nie mógł się powstrzy-
mać od kąśliwych komentarzy poli-
tycznych podczas narodowego świę-
ta wobec opozycji.

Święto Niepodległości z politycznym tłem

Niezwykłą dokładnością wyka-
zali się budowlańcy wykonują-
ce remont przy ul. Katowickiej 
w Jaworznie. W trakcie prac 
przy tamtejszym chodniku na-
wierzchnię położyli z taką sta-
rannością, że aż zaasfaltowali 
rosnące na nim drzewo – prak-
tycznie do samego pnia.

Trwa prowadzona od wielu 
miesięcy przebudowa ul. Katowic-
kiej. Koniec obecnego etapu prac, 
wg harmonogramu, to końcówka 
listopada.

Jednym z wykonywanych ostat-
nio zadań było asfaltowanie chod-
ników. W trakcie prac natrafiono 
jednak na niespodziewaną prze-
szkodę – drzewo rosnące na środ-
ku chodnika właśnie.

Wykonawcy jednak to w żaden 
sposób nie przeszkodziło – asfalt 
został położony gdzie miał się zna-
leźć, przy okazji szczelnie otulając 
drzewo.

Wyobrażamy sobie, że to nie 
przetrwa długo w takich warun-
kach. Prawdopodobnie nie jest 
jednak za późno na jego uratowa-
nie – nic nie stoi na przeszkodzie, 
żeby usunąć odrobinę asfaltu wo-
kół drzewa.

AZ

Zaasfaltowane 
drzewo na 
ul. Katowickiej

Państwowe święto, które po-
winno być apolityczne – wspól-
notowe, o czym mówił w kaza-
niu ksiądz proboszcz, przero-
dziło się w polityczną hucpę 
Silberta, który prawił zjadli-
we aluzje do posła „opozycji” 
Wojciecha Saługi. Sugerując, 
że przy nowej władzy miasto 
więcej straci, niż zyska. Oprócz 
tego Silbert straszył mieszkań-
ców imigrantami czy wojną 
w Ukrainie. Prezydent insynu-
ował, że w stosunku do niego 
padają groźby ze strony polity-
ków opozycji.

Nasz włodarz nie wytrzymał 
presji wizji utraty władzy i dał 
ponieść się emocjom, przy 
okazji manifestując swe poli-
tyczne upodobania wobec obo-
zu PiS-u i awersję wobec opo-
zycji. 

Hasło finału to „Płuca po pandemii. 
Gramy dla dzieci i dorosłych”.

Chcesz zostać wolontariuszem, zgłoś się do 
jaworznickiego sztabu – gazeta „Co Tydzień”, 
ul. św. Barbary 7, tel. (32) 751 91 30,   733 180 333

28 stycznia gramy w WOŚP

Na co zostanie 
przeznaczone 128 mln?
128 mln zł ze sprzedaży 
gruntu pod budowę Izery 
zwiększy przychód budże-
tu miasta z koniecznością 
zapłaty prowizji w kwocie 
8 mln. Radni przegłosowali 
zmianę uchwały budżeto-
wej. Na co miasto przezna-
czy pieniądze ze sprzedaży 
tego majątku?

Radni miasta Jaworzna 14 
listopada 2023 roku na 59. se-
sji rady miejskiej przegłosowa-
li zmianę uchwały budżetowej. 
128 milionów zł zasili budżet 
miasta. Jeszcze nie wiadomo, 
na co dokładnie zostanie prze-
znaczona cała kwota. Około 44 
miliony zostaną zagospodarowa-
ne na samą komunikację auto-
busową.

Jednak są głosy sprzeciwu, 
aby pieniądze ze sprzedaży ma-
jątku miasta przeznaczać na bie-
żące wydatki, na które i tak pie-
niądze muszą być. Co jednak 
z tymi pieniędzmi, jeśli fabryka 
samochodów elektrycznych nie 
powstanie?

Prezydent Paweł Silbert tłu-

maczył, że gdyby budowa nie po-
wiodła się w określonym czasie, 
to Jaworzno w ramach umowy 
może wystąpić o zwrot tej nie-
ruchomości w ciągu 5 lat. Jed-
nak wtedy miasto jest zmuszo-
ne zwrócić kwotę, którą otrzy-
mało. Jest jeszcze druga strona 
tej umowy, czyli Agencja Roz-
woju Przemysłu, która udzieliła 
pożyczki na zakup tej nierucho-
mości. Teren ten jest obciążony 
wpisem hipotecznym, więc w ra-
zie niewybudowania tam w okre-
ślonym czasie fabryki, agencja 
może ten grunt przejąć.

Czy agencja skonsultuje 
z miastem oraz mieszkańca-
mi Jaworzna, co ma się znaleźć 

na tym terenie? Takie pytanie za-
dał radny Maciej Bochenek. We-
dług prezydenta będzie ona mu-
siała porozumieć się z miastem, 
kiedy to będzie szukała nowego 
inwestora pod ten teren.

Jednak czy warto tyle ryzyko-
wać? Takie pytanie zadaje sobie 
część radnych. Budowa fabryki 
jeszcze się nie zaczęła i ma duże 
opóźnienia. Nieprawidłowości te 
NIK ujęła w swoim ostatnim ra-
porcie. Radni poruszyli również 
temat celu budowy fabryki Ize-
ry. Miała by ona przede wszyst-
kim zapewnić nowe miejsca pra-
cy dla ludzi młodych, żeby nie 
byli zmuszeni do opuszczania 
miasta. 

– Niekorzystne jest to, że 
program ten jeszcze się nie roz-
począł – powiedział prezydent 
Silbert.

Radny Maciej Bochenek za-
pytał również prezydenta, czy to, 
co mówi w trakcie trwania obrad, 
nie jest tylko jego grą wyborczą? 
Przecież wybory samorządowe już 
wiosną przyszłego roku. – Ja grę 
wyborczą prowadzę codziennie – 
powiedział prezydent Silbert.

Prezydent wyraźnie podkreślił, 
że to on wymyślił Jaworznicki Ob-
szar Gospodarczy i nie ma lepszego 
pomysłu niż JOG, chyba że JOG 2.

Weronika Palka

eprasa.pl 481f1e5b43
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Blog: Lider powinien jednoczyć

Dokończenie ze str. 1

Ma oczywiście prawo do sym-
patyzowania z Prawem i Sprawie-
dliwością, ale wypełniając obo-
wiązki samorządowca, powinien 
wykazać się profesjonalizmem 
i zachować apolityczność, o któ-
rej tak dużo mówi, a od której ab-
solutnie jest bardzo daleki.

Wśród zebranych gości słychać 
było przejawy wzburzenia po sło-
wach wypowiedzianych przez Sil-

berta. Znalazła się jednak także 
grupa klakierów, która biła brawa.

Wojciech Sługa, do którego 
najprawdopodobniej były kierowa-
ne w przemówieniu myśli, określił 
je jako skandal.

Czyżby rozpoczęła się 
kampania samorządowa?

Wojciech Saługa, z którym rze-
komo Silbert chciał współpraco-

wać na rzecz miasta, jest chyba 
jego najsilniejszym politycznym 
konkurentem. To wydaje się po-
wodem rzucanych aluzji ze stro-
ny Silberta.

Widząc nastroje, jakie panu-
ją pomiędzy prezydentem Paw-
łem Silbertem a posłem Wojcie-
chem Saługą, można przypusz-
czać, że to oni mogą zmierzyć 
się w wyborach o fotel prezyden-

ta miasta Jaworzna w kolejnych 
wyborach.

Brak przedstawicieli 
PiS-u na w uroczystościach
Co ciekawe, na uroczystościach 

zabrakło kandydata Prawa i Spra-
wiedliwości Dariusza Starzyc-
kiego, pełnomocnika PiS w Ja-
worznie. Nie było ani jego, ani 
posłów PiS wybranych z okręgu. 

Przed wyborami Starzycki i po-
słowie z Zagłębia uczestniczyli 
we wszystkich, nawet mało istot-
nych wydarzeniach. Jak widać, 
już po wyborach święto narodo-
we w Jaworznie nie miało dla nich 
większego znaczenia. Całą narra-
cję PiS-u w Jaworznie przechwy-
cił i przemycił w swoim wystąpie-
niu Silbert.

IW

Fragment przemówienia 
spisany z pliku wideo:

(...)Dlaczego dzisiejsza rocznica 

jest inna niż wiele w poprzednich 

latach? Kładzie się na niej cieniem 

przedłużająca się wojna w Ukrainie. 

Na naszych oczach bankrutuje nie-

uzasadniona ufność przywódców 

europejskich w przewidywalność 

i rozsądek putinowskiego aparatu 

władzy. Kolejne konflikty cywilizacyj-

ne, religijne i rasowe stają się nor-

mą w zasobnej i naiwnej w swych 

ideach zachodniej Europie, zalewa 

nas niekontrolowana i nieprzewidy-

walna fala imigracyjna, rośnie prze-

stępczość i zagrożenie terroryzmem 

i wojną. Nasza Ojczyzna, będąc zu-

pełnie blisko wojny w Europie i nie-

co na uboczu problemów europej-

skich od lat pogrążona jest w na-

szej trwającej od lat wojnie polsko-

-polskiej, jakby nie zważając na to, 

co dzieje się wokół, spora część na-

szej klasy politycznej w najlepsze 

oddaje się ulubionej grze, kto kogo 

pokona w zmaganiach o partyjne 

wygrane i polityczne łupy.

Raptem paręnaście dni temu 

usłyszałem od jednego z parlamen-

tarzystów, że nie mogę oczekiwać 

i liczyć na to, by posłowie podej-

mowali decyzje w zgodzie z zapi-

sami ustawowymi i z obowiązują-

cym prawem. Okazało się, że pra-

wo tych, którzy je stanowią, nie 

obowiązuje. Usłyszałem, że przed 

prawem i racjonalną decyzją jest 

polityka i raptem parę dni po tym 

Święto Niepodległości z politycznym tłem

w polskim sejmie byliśmy świadka-

mi gorszących scen, gdy część po-

słów obecnej jeszcze opozycji zacie-

kle atakowała nasz projekt Jaworz-

nickiego Obszaru Gospodarczego, 

projekt, który jest kołem ratunko-

wym dla gospodarki naszego mia-

sta, regionu i traktowanym dotąd 

jako ważny dla całego państwa, 

a przecież to gigantyczne i złożone 

przedsięwzięcie gospodarcze, nie-

polityczne i niemające być celem 

politycznych łupów, tylko mające 

zapewnić pracę i bezpieczeństwo 

codziennego dnia tysiącom przy-

szłych pracowników z Jaworzna 

i z okolic.

Byłem zdumiony tym, że po-

słowie, nasi wybrańcy i najwyżsi 

przedstawiciele nie rozumieją tego, 

nie czują i próbują kwestionować. 

Usłyszałem nawet groźby kierowa-

ne do mnie i do prezydenta Stalo-

Takie bardzo ostre polityczne 
przemówienie z okazji 11 listo-
pada?

Wojciech Saługa: Skandalicz-
ne przemówienia pana prezyden-
ta pod pomnikiem w takie święta, 
gdzie się powinno, powinniśmy 
być zjednoczeni, pogodzeni. Jest 
mowa dzisiaj o Polsce, o niepod-
ległości, o narodzie, a pan prezy-
dent absolutnie odniósł się do po-
lityki bieżącej. No i widzę, że nie 
potrafi wyjść z roli tego, który 
poparł premiera Morawieckiego 
i dzisiaj z tego powodu jest sfru-
strowany.

Czy to jest taka zapowiedź 
ze strony prezydenta kampanii 
wyborczej, tej samorządowej, 
bo takie takie można było mieć 
odczucia?

Absolutnie tak, myślę, że pre-
zydent to zrobił. To, co powie-
dział, to powiedział kampanijnie, 
tak po to, żeby już zaznaczyć swo-
ją obecność, przyatakować kon-
kurentów politycznych, odgryźć  
się. No nie wiem, jakieś strachy, 
frustracje na pewno dzisiaj w tym 
przemówieniu wybrzmiały i było 
je słychać i czuć.

A te ataki w stosunku do pana 
posła, mogą pokazywać, 
że to pan może być takim kon-
kurentem politycznym, który 
będzie rywalizował z Pawłem 
Silbertem w kolejnych wybo-
rach?

Na pewno dzisiaj stoję na cze-
le formacji, która upomni się 
o miasto, będzie walczyła o mia-
sto i będzie chciała dokonać 
zmiany w tym mieście. Te ponad 
20 lat już wystarczy, mieszkańcy 
już mają tego powoli dość, czas 
na zmianę, na nową ekipę, która 
innym okiem spojrzy na to miasto 
i pchnie je do przodu.

wej Woli, pociągnięcia nas do od-

powiedzialności. Naprawdę cieka-

wa to konstrukcja myślowa, by ka-

rać kogokolwiek za to, że w zgodzie 

z polskim prawem stara się o przy-

szły los obywateli naszego pań-

stwa, zapobiegając skutkom ryzy-

ka zmian, które przyniesie nam eu-

ropejskie dążenie do dekarboniza-

cji gospodarki. Ciekawe to pomy-

sły, by karać tych, którzy te wytycz-

ne realizują i starają się robić to, 

co w zachodniej Europie jest dziś 

oczywistym i oczekiwanym wzor-

cem działania.

Wiecie państwo, dlaczego mó-

wię o tym dzisiaj, na parę dni przed 

powołaniem nowego rządu, gdy 

dzisiejsza opozycja będzie rządzić 

naszym państwem, gdy znów bę-

dzie wprowadzany nowy układ sił 

politycznych. Mówię o tym, bo jak 

wielu z Was zależy mi na powodze-

niu naszego państwa i na powodze-

niu naszego miasta. Nie chcę znów 

obserwować kolejnej odsłony woj-

ny polsko-polskiej i brutalnego pry-

matu polityki nad gospodarką. Nie 

chcę, by polityczne zmagania były 

ważniejsze niż codzienne proble-

my, potrzeby i aspiracje obywate-

li, Polek i Polaków, młodych i sta-

rych, dzieci i młodzieży, przedsię-

biorców i administracji, zdrowych 

i potrzebujących opieki i pomocy, 

silnych i nieporadnych, wszystkich 

tych, o których politycy powinni się 

codziennie troszczyć i zapewniać im 

bezpieczną przyszłość.(...)

Paweł Bednarek donosi do 
prokuratury na Macieja Bochenka

Paweł Bednarek, dyrektor Miej-
skiego Zarządu Dróg i Mostów 
w Jaworznie, zwraca się do Pro-
kuratury Rejonowej w Jaworz-
nie z wnioskiem o sprawdzenie 
podłoża wspomnianych przez 
radnego Macieja Bochenka 
„nieprawidłowości w MZDiM”.

Chodzi o wpis internetowy 
Macieja Bochenka zamieszczony 
w serwisie Facebook.

Jak udało nam się ustalić, cho-
dzi tutaj kontrolę Regionalnej Izby 
Obrachunkowej, która jest plano-
wana w przyszłym roku. Jest ona 
pokłosiem zawiadomień wysła-
nych do RIO.

Postawa dyrektora MZDiM 
Pawła Bednarka i jego wniosek 
do prokuratury może przyspieszy 
wyjaśnienie wszystkich wątpliwo-
ści co do prawidłowego funkcjo-
nowania Miejskiego Zarządu Dróg 
i Mostów w Jaworznie. Po otrzyma-
niu odpowiedzi z prokuratury poin-
formujemy Państwa o jego treści.

IW

Paweł Bednarek i Maciej Bochenek

Święto narodowe, kiedy po-
wiewają polskie flagi, to do-

skonała okazja do wspólnego 
świętowania polskości. To mo-
ment, w którym powinniśmy być 
dumni ze swojego kraju. Wzorem 
Amerykanów, którzy w sposób 
imponujący świętują swój Dzień 
Niepodległości, w ten wolny dzień 
powinniśmy manifestować swoją 
polskość.

Doznałem wielkiego szoku, kie-
dy wysłuchałem pod pomnikiem 
przemówienia prezydenta. Do tej 
pory nie mogę pojąć, jak można taki 
moment wykorzystywać do wyle-
wania swoich frustracji. Jak można 
z okazji takiego święta i mając świa-
domość, że się jest jedyną osobą, 
która może przemawiać, uprawiać 
politykę w tak makiaweliczny spo-
sób? Czy te dzieci, które z mozołem 
niosły sztandary i słuchały nawoły-
wań księdza proboszcza o jedności 
i porozumieniu, muszą kilkanaście 
minut później być świadkami żało-
snych wynurzeń Silberta na temat 
JOG-u i obmawiania opozycyjnych 

polityków oraz wystawiania im kiep-
skich cenzurek, z pozycji wszech-
wiedzącego belfra?

Nie tylko ja mam takie przeko-
nanie, że Silbert za swe poczynania 
oczekuje od radnych i mieszkańców 
tylko i wyłącznie ochów i achów, 
a także traktowania go niczym kró-
la-odnowiciela. No i bardzo ciężko 
jest mu się pogodzić z tym, że lu-
dzie stawiają mu np. zarzuty barba-
rzyńskiego wycięcie lasu. A ten styl, 
w jakim mówi to „ja” i tylko mój po-
mysł, i tylko PiS dał szansę naszemu 
miastu, jest naprawdę żałosny. Jak 
to się czasem mówi, narracja z TVP 
weszła mu w krew za głęboko.

Druga gorsza sprawa to zaklina-
nie rzeczywistości. Po naszej publi-
kacji z całym przemówieniem samo-
rządowi klakierzy dwoili się i troili, 
aby odwrócić kota ogonem, cytując 
tylko wyimki przemówienia, skrzęt-
nie pomijając polityczne wycieczki 
prezydenta. Propagandziści pewnie 
są przyzwyczajeni, że mogą zakła-
mywać rzeczywistość, dysponując 
wielością podległym im kanałów in-

formacji, ale na szczęście dla miesz-
kańców są jeszcze wolne media 
w Jaworznie, które będą to rzetelnie 
relacjonować.

Te mechanizmy i zachowania 
pokazały, że Silbert przejął narra-
cję PiS-u, a koledzy i pełnomocni-
cy tego ugrupowania zostawili go 
na lodzie. Pod pomnikiem nie zja-
wił się np. Dariusz Starzycki, który 
wcześniej był na wszystkich impre-
zach, nawet na tych, gdzie nie było 
Silberta. Brakło wszędobylskiego 
posła Andzela i posłanki Malik, któ-
rzy przed wyborami dwoili się i tro-
ili, by zdobyć głosy mieszkańców 
Jaworzna. W ten właśnie sposób za-
łatwili Silberta, bo to on stał się twa-
rzą PiS-u w Jaworznie, nie będąc 
jego członkiem. Stała się rzecz naj-
gorsza, bo utracił swą niezależność 
na rzecz PiS-u, który nie może mu 
już niczego zagwarantować. Więc 
po takim pocałunku śmierci PiS-u, 
wisi nad nim, niczym miecz Damo-
klesa, klęska w samorządowych wy-
borach.

Franciszek Matysikeprasa.pl 481f1e5b43
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Paweł Silbert jest prezydentem Jaworzna od 2002 roku

OGŁOSZENIE

Zakładowa Organiza-
cja Koordynacyjna 
(ZOK) NSZZ „Soli-

darność” Tauron Wydo-
bycie SA bije na alarm: 
koncern Tauron Polska 
Energia SA (TPE) nie od-
biera zakontraktowanego 
węgla, co jest złamaniem 
zawartych wcześniej po-
rozumień. Sygnatariuszem 
umów był minister akty-
wów państwowych Jacek 
Sasin, dlatego to właśnie 
na jego ręce ZOK skiero-
wała pismo, żądając podję-
cia działań, które miałyby 
doprowadzić do odbioru 
surowca przez TPE.

– Czujemy się oszukani, 
gdyż zawarte ustalenia 
i wielokrotne zapewnienia 
o odbiorach naszego węgla 
nie są realizowane, a zwały 
węgla rosnące na przyko-
palnianych składowiskach, 
budzą coraz większy niepo-
kój załóg górniczych – czy-
tamy w dokumencie.

Szefowie komisji zakłado-
wych NSZZ „Solidarność” 
z wszystkich trzech kopalń 
wchodzących w skład Tauron 
Wydobycie SA – ZG „Brzesz-
cze” (Stanisław Kłysz), ZG 
„Janina” (Stanisław Kurnik) 

„Solidarność” w Tauron Wydobycie: Czujemy się oszukani!

i ZG „Sobieski” (Waldemar 
Sopata) – zwracają uwagę, 
iż w trakcie negocjacji ubie-
głorocznych porozumień 
społecznych dotyczących 
warunków przejęcia Tauron 
Wydobycie SA przez Skarb 
Państwa przekonywano ich, 
że wydzielenie spółki Tauron 
Wydobycie z TPE „nie będzie 
rzutowało negatywnie na bie-
żącą i przyszłą działalność” 
firmy. Jednak to nie wszystko.

– Przypominamy, że Za-
rząd TPE w imieniu swoim, 
jak i Tauron Wytwarzanie 
złożył dnia 07.08.2023 roku 
pisemną deklarację odbioru 
miałów z Tauron Wydobycie, 
a dnia 5.09.2023 roku jako 
strona społeczna skierowa-
liśmy do Prezesa TAURON 
Polska Energia żądanie reali-
zacji zawartych porozumień 

(pismo otrzymał również Pan 
Premier [Mateusz Morawiec-
ki – przyp. red. SG], Wice-
premier [Jarosław Kaczyński 
– przyp. red. SG] i Pan Mini-
ster) – piszą związkowcy.

Dalej krytykują 
dotychczasową politykę 
zaopatrywania się TPE 

w surowiec
– Odnosimy wrażenie, 

że zarząd TAURON Polska 
Energia zaopatrując swoje 
elektrownie i elektrociepłow-
nie w zagraniczny surowiec, 
nie dba o interes gospodar-
ki Polski. Taka krótkowzrocz-
na polityka może doprowa-
dzić do powtórki scenariusza 
z roku 2022, czyli zapaści 
i braku możliwości zapew-
nienia bezpieczeństwa ener-

getycznego kraju a sektor 
górniczy do kryzysu – prze-
strzegają.

Twierdzą, że załoga 
nie jest informowana 

o rzeczywistych planach 
rządu wobec Tauron 

Wydobycie SA
– Choć w naszych bez-

pośrednich spotkaniach 
we wrześniu i październi-
ku br. z zarządami TAURON 
Polska Energia i TAURON 
Wytwarzanie uczestniczył 
pan Minister Marek Wesoły, 
który mocą swojego urzędu 
gwarantował wiarygodność 
prowadzonych rozmów i pod-
jętych ustaleń o wielkości od-
biorów węgla z TAURON Wy-
dobycie to fakty, z przykro-
ścią stwierdzamy, są inne. 
Mamy nieodparte wrażenie, 
że mydli nam się oczy, jakie 
są prawdziwe intencje wzglę-
dem przyszłości naszej Spół-
ki. Nie możemy dalej się temu 
biernie przyglądać i uczestni-
czyć w tym teatrze. Niejedno-
krotnie udowadnialiśmy na-
szą wiarygodność i uczci-
wość w działaniach. Przypo-
minamy, że jesteśmy repre-
zentantami nie tylko ponad 7 
tysięcy pracowników, ale ca-
łych gmin i powiatów, a likwi-
dacja, do której niewątpliwie 
zmierza taka polityka handlo-

wa nie pozwala nam stać bez-
czynnie. Ponadto jest to także 
łamanie podpisanej Umowy 
społecznej – oceniają.

Ich zdaniem, „argument 
o braku zapotrzebowania 
na energię elektryczną wy-
twarzaną z węgla kamien-
nego przestał obowiązywać 
ze względu na wzrost zapo-
trzebowania w Krajowym 
Systemie Elektroenergetycz-
nym”.

– Pomimo to zapotrze-
bowanie na węgiel z naszej 
spółki zostało zredukowane 
na kolejny miesiąc o poło-
wę (z 300 tys. ton na 150 tys. 
ton). Czy tak postępuje wia-
rygodny partner, który pro-
wadzi negocjacje w dobrej 
wierze? Chyba że intencje 
są inne? – retorycznie pytają 
autorzy pisma. – Dbając o in-
teres społeczny i gospodarczy 
kraju straciliśmy na tej poli-
tyce na kilku płaszczyznach. 
Zabezpieczaliśmy węgiel dla 
Grupy TAURON, nie sprzeda-
jąc innym kontrahentom, po-
nieśliśmy koszty zwałowania, 
a na końcu dowiadujemy się, 
że Grupa nie jest zaintereso-
wana naszym węglem. Pro-
blem narasta i wielkość nie-
odebranego węgla przez Gru-
pę TAURON w 2023 roku sza-
cowany jest na ponad 1 mln 
ton, co stanowi 1/3 produkcji 

miałów naszej Spółki – wska-
zują przewodniczący Związku 
z „Brzeszcz”, „Janiny” i „So-
bieskiego”.

Na koniec domagają się, 
by szef resortu aktywów pań-
stwowych doprowadził do od-
bioru węgla przez TPE.

– Dość deklaracji bez po-
krycia! (…) Żądamy zdecy-
dowanych działań ze strony 
Pana Ministra i oczekujemy 
na potwierdzenie wiarygod-
ności Pana pozycji jako sy-
gnatariusza zawartych poro-
zumień i poczynionych usta-
leń, w szczególności doty-
czących odbioru zakontrak-
towanego 1 mln ton węgla 
przez TAURON Polska Ener-
gia w 2023 roku po cenie wy-
nikającej z umowy – podsu-
mowują.

Oprócz ministra pismo 
otrzymali między innymi 
premier Mateusz Morawiec-
ki, wicepremier Jarosław Ka-
czyński, wiceminister akty-
wów państwowych Marek 
Wesoły, przewodniczący Ko-
misji Krajowej NSZZ „Soli-
darność” Piotr Duda, prze-
wodniczący Krajowego Se-
kretariatu Górnictwa i Ener-
getyki NSZZ „Solidarność” 
Jarosław Grzesik oraz prze-
wodniczący górniczej „Soli-
darności” Bogusław Hutek.

Źródło: solidarnoscgornicza.org.pl

Nie milkną echa po wy-
stąpieniu Silberta z oka-

zji święta 11 listopada. Wiele 
osób twierdzi, że obchody 
Święta Niepodległości, które 
powinno jednoczyć naród, 
nie są dobrym miejscem 
do wylewania osobistych 
frustracji podczas przemó-
wienia i do dyskredytowania 
swoich politycznych rywali. 
Być może jest to symptom 
„zużycia władzy” i paniczny 
strach przed jej utratą.

To wystąpienie ostro sko-
mentował Wojciech Saługa, 
ale dla politycznej równowa-
gi poprosiliśmy o komentarz 
Marcina Kozika, radnego sej-
miku województwa.
Redakcja: Czy Pana zdaniem 
można się, kolokwialnie mó-
wiąc – zużyć, będąc zbyt dłu-
go prezydentem miasta?

Marcin Kozik: Zawsze by-
łem zwolennikiem dwukaden-
cyjności piastowania urzędu 
przez prezydentów, burmi-
strzów i wójtów w samorzą-
dzie. Przyczyna jest bardzo 
prosta. Jak mawiał klasyk: 
„Władza psuje, a władza ab-
solutna psuje absolutnie”. 
Do wskazanej reguły wpisu-
je się bardzo wiele samorzą-
dów, w tym nasze Jaworzno. 
Włodarz miasta, który spra-
wuje swoją funkcję np. 25 lat 
(ćwierć wieku, jedno pokole-
nie), staje się osobą aroganc-

Marcin Kozik: Silbert zamyka 
się w swoistego rodzaju bańce, 
w przekonaniu o swojej nieomylności

ką, butną, zamkniętą na kon-
struktywną dyskusję i pomy-
sły. Z roku na rok zamyka się 
w swoistego rodzaju bańce, 
w przekonaniu o swojej nie-
omylności. Fałszywej wierze 
o swoich ponadprzeciętnych 
zdolnościach, zazwyczaj stwo-
rzonych przez siebie. To taki 
czarno-biały odbiór świata – 
jestem ja, mój sukces i… dwór 
potakiwaczy.
Dużo osób jest zniechęconych 
do polityki i nie chcą brać 
udziału w politycznych roz-
grywkach.

Uważam również, że każ-
dy, kto ma w sobie iskrę spo-
łecznika, może z powodze-
niem konkurować z samorzą-
dowcami o wieloletnim stażu. 
Przecież te osoby, które czę-
sto już w trakcie swojej prezy-
dentury uzupełniały wykształ-
cenie wyższe, które nie miały 
żadnego doświadczenia w za-
rządzaniu, nie pełniły żad-
nych funkcji menedżerskich, 
po prostu sobie poradziły.

Czy w kolejnych wyborach sa-
morządowych będzie miejsce 
dla ludzi o prawicowych po-
glądach, którzy również jak 
Pan uważają, że to schyłek ery 
Silberta?

Dzisiaj w samorządach po-
trzebni są ludzie dialogu, trak-
tujący swoją funkcję w kate-
goriach służby. Potrzebni 
są ludzie przywiązani do pra-
wicowych ideałów – nie tylko 
na pokaz! Ceniący wartości 
solidarności i samorządno-
ści. Umiejący słuchać i sku-
tecznie działać. Sam jestem 
samorządowcem i bardzo za-
chęcam wszystkich do aktyw-
ności i zainteresowania naszą 
małą ojczyzną. Tylko wspólnie 
możemy zmieniać Jaworzno.
To znaczy, że jest alternatywa 
dla popieranego przez PiS pre-
zydenta Pawła Silberta?

Jest wiele osób o prawi-
cowych poglądach, którym 
nie pasuje obecny styl rzą-
dzenia miastem. Nie może 
być tak, że tylko prezydent 
ma rację i z nikim nie chce 
dyskutować. W nadchodzą-
cych wyborach samorządo-
wych mieszkańcy Jaworz-
na powinni mieć możliwość 
oddania głosu na kandydata, 
który będzie reprezentował 
prawicowe wartości i z sza-
cunkiem słuchał wszystkich 
mieszkańców.
Dziękuję za rozmowę.eprasa.pl 481f1e5b43
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I N F O R M A T O R
P O L I C J A

Komenda Miejska, ul. Narutowicza 1 ......................................... tel. 997, 47 85-25-255

S T R A Ż  P O Ż A R N A

Komenda Miejska, ul. Krakowska 22 ...........................................tel. 998, 32 751-87-10

S T R A Ż  M I E J S K A
Straż Miejska – Plac Górników 5...................................................tel. 986, 32 618-16-18

P O G O T O W I A
Numer alarmowy.....................................................................................................tel. 112
Pogotowie ratunkowe, ul. Chełmońskiego 28..................................................... tel. 999
Pogotowie gazowe, Jaworzno, ul. Matejki 33 ..................................................... tel. 992
Pogotowie energetyczne, ul. Wojska Polskiego 2 .............................................. tel. 991
Pogotowie wodociągowe, ul. Św. Wojciecha 34................................................. tel. 994
Pogotowie ciepłownicze, Al. Tysiąclecia 7 .......................................................... tel. 993
Powiatowe Centrum Zarządzania Kryzysowego, ul. Krakowska 22....tel. 32 61-81-890

U R Z Ę D Y
Urząd Miejski ul. Grunwaldzka 33 – centrala...................................... tel. 32 618-15-00
strona internetowa: ..............................................................................www.jaworzno.pl
Miejski Rzecznik Konsumentów – Plac Górników 5........................... tel. 32 61-81-777
Urząd Skarbowy, ul. Grunwaldzka 274................................................tel. 32 616-54-94
Powiatowy Urząd Pracy Jaworzno, ul. Północna 9b .......................... tel. 32 618-19-00
Poczta Główna, ul. Pocztowa 9.............................................................tel. 32 616-38-32
Prokuratura Rejonowa, ul. Inwalidów Wojennych 5...........................tel. 32 615-57-01
Sąd Rejonowy, ul. Grunwaldzka 28..................................................... tel. 32 758-62-00
Infolinia ZUS ........................................................................................... tel. 22 560 16 00

Z D R O W I E
Szpital Miejski, ul. Chełmońskiego 28........................ tel. 32 616-44-82, 32 317 45 11

M I E J S K I E  I N S T Y T U C J E
Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Rynek Główny 17...........................tel. 32 751-91-92
Biblioteka Pedagogiczna .......................................................................tel. 32 616-26-95
Muzeum Miasta Jaworzna, ul. Pocztowa 5.......................................... tel. 32 618-19-50
Miejskie Centrum Kultury i Sportu, ul. Grunwaldzka 80...................tel. 32 745-10-30
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej (MOPS), ul. Północna 9b ....... tel. 32 618-18-40

S P O Ł E C Z N E  I N S T Y T U C J E
Hospicjum, ul. Górniczej 30, od 8.00 do 16.00.................................. tel. 32 616 -74-44 
Hospicjum 24h/dobę domowe............................................................. tel. 601-51-91-02

S P O T K A N I A  A A
Wtorek, godz. 18.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Nowa Era”
Środa, godz. 18.00 – Dąbrowa Narodowa (Wspólnota Betlejem, ul. Długa 16), Grupa AA 
„Tu i Teraz” Sobota, godz. 17.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Jawor” 
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Zakład Pogrzebowy Misja 
Jaworzno ul. Sławkowska 16a 

tel. 32/ 616 22 68, 032/ 751 95 92

Czynne całą dobę, bezpłatna kaplica pożegnalna
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Nr1

Byłam w Święto Niepodległości na Cmentarzu Rakowickim i od-
wiedziłam także grób ks. Stojałowskiego. Położyłam wiązankę 
od nas, jaworznian. Choć raz do roku to czynię w rocznicę śmierci 
bądź w jego imieniny. Księdza imieniny to święto Stanisława Kost-
ki, a zatem jest listopadowym solenizantem. Stojąc przy jego gro-
bie pomyślałam, ileż on się napracował w imię dbałości o pamięć: 
przypominanie o chlubnych dla Ojczyzny rocznicach. Organizując 
patriotyczne pielgrzymki, aktywnie wyczekiwał niepodległej Pol-
ski. Pisał, jaka ma być odrodzona Ojczyzna, pytał, kiedy będzie.

Listopadowy solenizant: ks. Stojałowski

A kłopotów mu 
n i e  b rakow a ło . 
Np. rok 1891. Od-
siedział dziesięć 
dni aresztu za to, 
że nawoływał chło-
p ó w  d o l i c z n e -
go uczestnictwa 
w obchodzie złoże-
nia prochów Ada-
ma Mickiewicza 
na Wawelu.  De-
kretem konsysto-
rza lwowskiego za-
kazano mu działal-
ności społecznej. 
Zmartwień miał też 
bez liku: ukrywanie 
się przed żandar-
mami, wielokrot-
na konfiskata ga-
zetek, wymuszone 
przeniesienie dru-
karni do słowac-
kiej Czacy, procesy 
sądowe, oczekiwa-
nie wezwania znów 
do aresztu („może 
przy jść  wezwa-
nie za parę mie-
sięcy, ale też może 
i za kilka dni” – pi-
sze w liście). Pro-
cesy i więzienie 
w Krakowie, Cie-
szynie.

Otuchy mu do-
dawali ufni wobec 
niego chłopi i ro-
botnicy, ci najwier-
niejsi. W liście pi-
sze: „W dniu świę-
tego Stanis ława 
było u mnie ośmio-
ro Ślązaków; jed-
na spośród nich, 
pielgrzymka, (zna-
czy  to :  uczes t -
niczka pielgrzym-

ki) wypowiedzia-
ła mi prosty a ser-
deczny wierszyk. 
Naniosły mi kur, 
ciast, szynki itd. 
W środku  s to łu 
postawiły gołąbka 
z zieloną gałązką 
i białą kartką z ży-
czeniami. Ja tyl-
ko wina kupiłem 
i tak wśród tych 
serc życzl iwych 
upłynął mi dzień, 
bo dopiero wieczo-
rem się rozjechali. 
Poczciwi ci ludzi-
ska niczym i niko-
mu nie dają się od-
straszyć i ze swo-

im i  wie l ebnymi 

panami  f o rma l -
ne bitwy stacza-
ją, gdy ci im mó-
wią: nie wdawajcie 

się z tym księdzem, 

co w kryminale sie-

dział i jeszcze tam 

pójdzie – a skutek 
z tego wręcz prze-
ciwny, bo oni tym 
serdeczn ie j  s i ę 
garną i po prostu 
opiekują się mną 
i wszystkimi mymi 
potrzebami. Tym-
czasem wielebnym 

panom wypadła też 
w sam dzień św. 
Stanisława broń 

Kwiaty położone w dniu 11 listopada 2023

z ręki, którą prze-
ciw mnie wojowali. 
Dostałem bowiem 
już urzędowy do-
kument od [lwow-
s k i e g o ]  b i s k u -
pa Morawskiego, 
w którym uznając 
mnie za swojego 
diecezjanina, daje 
u r lop  do końca 
1892. Moi Ślązacy 
oczywiście wiel-
ce temu ucieszeni 
i triumfują, że ich 
też prawda wygra-
ła”.

W roku  2011 
pracowałam w bi-
bliotece w Jeleniu, 
w sam raz na świę-
t o w a n i e  s e t n e j 
rocznicy śmier-
ci księdza. Przy-
pomniałam jele-
niakom, sięgając 
do archiwalnych 
dokumentów, kto 
z i ch  przodków 

wspierał księdza. 
Wspania ła  pani 
Małgorzata Sojka, 
kwiaciarka, przygo-
towała wieniec dla 
Stojałowkiego, wie-
niec był okazały, 
bo jeleniacy chcie-
li mieć swój wkład. 
Zawieźliśmy kwiaty 
na grób księdza.

Kto z Państwa 
będzie na Cmen-
tarzu Rakowickim 
i zechce s tanąć 
przy grobie księ-
dza, łatwo go od-
najdz ie .  Trzeba 
iść od bramy pro-
sto, napotykamy 
na ścieżce grób 
Matejki, mijamy, 
dalej prosto idzie-
my, na ścieżce stoi 
grób Daszyńskiego, 
stajemy i kierujemy 
się w lewo. I już 
jest: Stojałowski.

Barbara Sikora

Akademia z okazji Dnia Niepodległości

Jaworznicka Szkoła Podsta-
wowa nr 3 z Oddziałami In-

tegracyjnymi dołączyła do za-
cnego licznego grona świętują-
cych 105. rocznicę odzyskania 
przez Polskę niepodległości. 
Na tę okoliczność nauczyciele 
i uczniowie szkoły przygotowali 
uroczystą akademię.

Odbyła się owa akademia 
w piątek 10 listopada na scenie 
Atelier Kultury Klub Relax. Była 
to poetycka opowieść sięgająca 
do czasów pierwszych zaborów, 
które stały się początkiem 123-let-
niej tragicznej rozbiorowej histo-
rii Polski.

Na scenie z wielkim zaangażo-
waniem prezentowali się ucznio-
wie szkoły. Piękny to przykład 
postaw patriotycznych. Nie dziwi 
więc, że odpowiedź na pytanie 

o współczesny patriotyzm tym 
młodym ludziom nie przysporzy-
ła żadnych trudności. Odpowiada-
li z autentycznym przekonaniem.

Wśród zaproszonych gości 
działacze Ligi Obrony Kraju, któ-
ra krzewi patriotyzm w różnorod-
nych działaniach.

Oczywista działacze LOK mają 
własne spojrzenie na problem 
współczesnego patriotyzmu. Sytu-
acja geopolityczna wymaga wery-
fikacji dotychczasowych postaw.

Uczniowie z SP nr 3 aktywnie 
angażują się w liczne akcje charyta-
tywne, co kształtuje tak istotną mi-
łość do Małej Ojczyzny. Bez obaw 
można więc takim młodym ludziom 
oddać w przyszłości losy Polski, 
z nadzieją, że nigdy nie zapomną 
„Katechizmu polskiego dziecka”.

IW
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Pieśń dziękczynna 
o Bogu, który pro-
wadzi nas przez 
życie, byśmy mogli 
po śmierci zamieszkać 
w Jego domu. Psalm 
o nadziei na drugie 
życie po śmierci, na-
dziei na zamieszkanie 
u Boga.

Pan jest moim pasterzem,

nie brak mi niczego.

Na zielonych łąkach osiedlił 

mnie,

nad wodę czystą mnie 

prowadzi,

abym mógł odpocząć.

Pokrzepia moją duszę

i wiedzie prostą drogą.

I choćbym musiał zstąpić

w ciemną dolinę śmierci

nie zlęknę się niczego,

bo Ty jesteś przy mnie.

Twoja dobroć i łaska szły 

ze mną

przez życie,

i ja zamieszkam na zawsze

w domu mego Pana.

Psalm 23 z Księgi Psal-
mów1 należy do ulubio-
nych przez Czesława Miło-
sza fragmentów Biblii obok 
„Księgi Hioba”. Zarówno 
„Księga Psalmów”, Paryż 
1979, jak i „Księga Hioba”, 
Paryż 1980, należą do ar-
cydzieł przekładu z hebraj-
skiego na język polski. Nad-
mienię jeszcze, że Czesław 
Miłosz jest polskim laure-
atem literackiej nagrody No-
bla. W kraju zasłynął tomem 
esejów „Zniewolony umysł” 
(1953) oraz wierszem „Który 
skrzywdziłeś człowieka pro-
stego”. Na emigracji miesz-
kał w Berkeley w Kalifornii, 
był profesorem na tamtej-
szym uniwersytecie. Zmarł 
2004 w Krakowie. Został po-
chowany w Krypcie Zasłu-
żonych na Skałce.

Pod względem treści 
„Księga Psalmów” jest moc-
1 „Księga Psalmów”, Wy-
dawnictwo M, Kraków 2005.

no zakotwiczona w tradycji 
biblijnej. Są w niej poruszo-
ne wszystkie problemy staro-
testamentowej nauki o Bogu 
i obowiązkach religijnych 
człowieka. Termin „psalm” 
oznacza pieśń wykonywaną 
przy akompaniamencie ja-
kiegoś instrumentu. Zazwy-
czaj wyróżnia się takie rodza-
je hymnów jak między inny-
mi: dziękczynne, błagalne, 
lamentacje, mądrościowe. 
W psalmach Bóg przema-
wia bezpośrednio do Izraela, 
a Izrael przemawia do Boga. 
Psalmista, autor psalmów, 
zwraca się do „narodu wy-
branego” (nazwa biblijna 
Żydów) z apelem, aby gło-
sił chwałę Boga jedynego. 
„Wysławiajcie Boga, bo do-
bry, bo na wieki miłosierdzie 
Jego”2. Celom kultowym słu-
żą psalmy po dzisiaj. Kościół 
w publicznej modlitwie i pie-
śniach posługuje się Psałte-
rzem, podobnie jak kiedyś 
czciciele Jahwe3.

Jeden z najpiękniejszych 
psalmów Dawidowych 
„Pan jest moim pasterzem” 
to główny punkt skromnej 
uroczystości pogrzebowej, 
jaką prowadzi pastor, du-

2 Echo tego apelu słychać 
w polskiej, pięknej pieśni ża-
łobnej odprawianej podczas 
uroczystości pogrzebowej: 
„Bądź mi litościw Boże nie-
skończony, Według wielkie-
go miłosierdzia Twego, We-
dług litości Twej niepoliczo-
nej, Chciej zmazać mnóstwo 
przewinienia mego”.

3 Jahwe, imię, które sam 
Bóg objawił Mojżeszowi. 
Ze względu na szacunek Ży-
dzi unikali wymawiania imie-
nia Boga.. W Starym Testa-
mencie jest używalny zwrot 
Adonai (hebr. Panie mój) 

Prof. 
dr hab. 
MARIAN 
BĘBENEK

chowny protestancki. Ale 
Psalm 23 nie jest obec-
ny w liturgii mszy św. po-
grzebowej Kościoła katolic-
kiego. Mówię to, co wiem 
z własnego długiego życia, 
jako uczestnik wielu uroczy-
stych ostatnich pożegnań. 
Nie będę snuł domysłów, 
co do powodu takiego stanu 
rzeczy, powstrzymuje mnie 
zasada „nie mnożyć bytów 
ponad miarę”.

Natomiast kluczowy 
problem duchowy człowie-
ka współczesnego, polega 
na dylemacie: wiara czy ro-
zum? Czy opowiedzieć się 
za prymatem wiary religij-
nej? Czy też za prymatem 
nauki, za racjami krytycz-
nego rozumu? W związku 
z tym warto przypomnieć, 
że genialny autor nauko-
wej rewolucji w fizyce XX 
wieku, E = mc2, Albert Ein-
stein (1879-1955), w liście 
do duńskiego fizyka me-
chaniki kwantowej Nielsa 
Bohra (1885-1962), laure-
ata nagrody Nobla (1922), 
pisze: „der Herrgott wur-
felt nicht”, niem. „Pan Bóg 
nie gra w kości” – wszech-
świat nie jest dziełem przy-
padku. To mocny argument 
za istnieniem Boga. Z kolei 
w encyklice „Fides et ratio” 
(1998) Jana Pawła II, zwra-
ca uwagę poetycka fraza: 
„wiara i rozum są jak dwa 
skrzydła unoszące czło-
wieka ku poznaniu praw-
dy”. Akcent położony jest 
na niesprzeczność Obja-
wienia (nauka Jezusa Chry-
stusa) i rozumu w docieka-
niu prawdy, a zatem akcent 
na wzajemne dopełnianie 
się wiary i rozumu.

Z poetycką metaforą pa-
pieża-intelektualisty współ-
brzmi refleksja ks. prof. Mi-
chała Hellera (1936 r.), wy-
bitnego polskiego fizyka, fi-
lozofa i teologa, laureata na-
grody Templetona (2008 r.): 
– „nauka daje poznanie 
świata”, „wiara poczucie 
sensu istnienia”.

prof. dr hab. Marian Bębenek, 
politolog

Esej, krótka rozprawka literacka
Motto: Odi et amo łac., nienawidzę i kocham

Pan jest moim pasterzem, Psalm 23 (22)

Kamil Banasik: „będę jednym z projektantów 
zestawów dla Grupy LEGO® w Danii…”

Kamil Banasik – laureat 
tegorocznej edycji kon-

kursu „Mój pomysł na biz-
nes” organizowanego przez 
Jaworznicką Izbę Gospodar-
czą, uczeń Technikum nr 1 
w Zespole Szkół Ponadpod-
stawowych im. Jana Pawła 
II w Jaworznie. Na co dzień 
kształci się i poszerza swoje 
kompetencje w zawodzie 
technik budownictwa. 

W czasie wolnym pasjonat, 
kolekcjoner, społecznik. W In-
ternecie oraz w klockowej spo-
łeczności znany również jako 
MOCarny, nazwa ta pochodzi 
od pierwszych liter trzech an-
gielskich słów: My Own Cre-
ation, które oznaczają model, 
projekt własnego autorstwa. 
Członek stowarzyszenia „Zbu-
dujmy To!”, swoje autorskie 
makiety prezentuje zaintere-
sowanym na wystawach na te-
renie całej Polski. Kamil może 
pochwalić się również wielo-
ma sukcesami, jest laureatem 
jednego z najważniejszych 
plebiscytów – „Złote Study” 
dla twórców modeli i makiet. 
Otrzymał nagrodę w katego-
rii „Nowa Nadzieja”. Ponadto 
jest laureatem międzynarodo-
wego konkursu organizowane-
go przez The LEGO® Group, 
w nagrodę jego praca zostanie 
wystawiona w siedzibie firmy 
w Billund w Danii od stycznia 
2024 r. Swoją pasję łączy rów-
nież z celami charytatywny-
mi. W ubiegłym roku prowa-
dził zajęcia z robotyki LEGO® 
w Przedszkolu Miejskim nr 
14 z Oddziałami Integracyj-
nymi i Specjalnymi w Jaworz-
nie. Swoje hobby od kilku lat 
łączy z budowaniem klocko-
wych modeli dla WOŚP. Jed-
nym z ostatnich sukcesów 
Kamila Banasika jest otrzy-
manie wyróżnienia Prezyden-
ta Miasta Jaworzno Pawła Sil-
berta wraz z tytułem laureata 
konkursu „Mój pomysł na biz-
nes – imienia Jerzego Zamarli-
ka”. Celem tego konkursu or-
ganizowanego przez Jaworz-
nicką Izbę Gospodarczą było 
promowanie idei przedsiębior-
czości wśród młodzieży.

Ela Bigas: Podaj proszę 
krótki opis swojego 
projektu.

Kamil Banasik: Moim ce-
lem jest otwarcie pracowni 
modelarskiej, do której dostęp 
będą mieli wszyscy zaintere-
sowani. W jej zakresie działa-
nia mieściłyby się: ekspozy-
cja autorskich modeli z kloc-
ków, strefa wypoczynku oraz 
produktywnego myślenia, 
plakaty poszerzające wiedzę 
na różne tematy z przeplata-
niem klockowych motywów.
Taka pracownia składałby się 
dwóch stref, stresy otwar-
tej dla zwiedzających oraz 
przeszklonej strefy zamknię-
tej, przystosowanej do mo-
jej pracy w taki sposób, aby 

Kamil odbiera wyróżnienie w konkursie „Mój pomysł na biznes”

w godzinach pełnienia prze-
ze mnie dyżurów istniałaby 
możliwość obserwacji mnie 
podczas pracy nad modela-
mi i makietami, ale również 
udział w płatnych warsztatach 
o różnej tematyce jak i wysta-
wach tematycznych.

Jak powstawał ten projekt, 
co Cię zainspirowało, czym 
się sugerowałeś?

Z pewnością jest to pomysł 
na biznes, którego nie da się 
stworzyć od a do z w kilka ty-
godni. Klocki LEGO® są bli-
skie mojemu sercu już od do-
syć dawna, co udowadniają 
moje umiejętności. Co więcej 
klocki są nie tylko sposobem 
na spędzenie wolnego czasu, 
ale również doskonałym narzę-
dziem do wzmacniania swoich 
umiejętności manualnych, ko-
munikacyjnych oraz technicz-
nych. Dlaczego więc nie połą-
czyć tych dwóch faktów? Ta-
kie miejsce w galerii handlo-
wej lub miejscu użyteczności 
publicznej może przyczynić 
się do stworzenia bardzo inte-
resującego miejsca na mapie 
Jaworzna i woj. śląskiego.

Dlaczego właśnie ten 
projekt jest zdany 
na sukces?

Moim zdaniem, nie ma nic 
ważniejszego w biznesie niż 
sympatia do tego, co się robi. 
Ja już od dawna wiążę swoją 
przyszłość z klockami LEGO® 
i jest to jedna z największych 
pasji w moim życiu. Co więcej, 
rośnie zainteresowanie branżą 
na rynku co również sprzyja 
mojemu rozwojowi. Potencjal-
ny sukces potwierdzają też ba-
dania rynku, przeprowadzone 
przeze mnie pod koniec wrze-
śnia br. Blisko 80 proc. respon-
dentów uważa, że w Polsce 
brakuje miejsc przystosowa-
nych do spotkań społeczności 
LEGO® w miejscach publicz-
nych. 90 proc. ankietowanych 
byłoby zainteresowanych od-
wiedzić stałą ekspozycję mo-
deli w centrum handlowym. 
A 60 proc. badanych deklaru-
je chęć uczestnictwa w kloc-
kowych warsztatach. Dodam 
tylko, że badanie te zostało 

przeprowadzone na osobach 
w wieku 13 – 40+

Jakie projekt ma słabe 
strony, jak nad nimi można 
zapanować?

Jak w każdym przedsięwzię-
ciu zawsze można odnaleźć 
mocne i słabe strony. Dlatego  
też przed podjęciem jakichkol-
wiek kroków należy przepro-
wadzić analizę SWOT – zesta-
wienie potencjalnych szans, 
ale również zagrożeń. Z mojej 
analizy jasno wynikają 3 słabe 
strony, które przy odpowied-
nim wysiłku można przemienić 
w plusy. Pierwszym problemem 
może być początkowo niskie za-
interesowanie takim miejscem 
osób w przedziale wiekowym 
60+, wynikające z nieznajomo-
ści tematu. Następnym poten-
cjalnym problemem może być 
wysoki koszt przystosowania 
pracowni pod potrzeby zwie-
dzających m.in. zakup specjal-
nych gablot ochronnych. Sko-
ro przy kosztach już jesteśmy, 
należy nadmienić fakt wysokich 
cen komponentów do tworze-
nia modeli, szacunkowy koszt 
budowy modelu o wymiarach 
50x50x50 cm to koszt rzędu 
wielkości kilku tysięcy złotych.

Czy projekt wejdzie w fazę 
realizacji? Od czego 
rozpoczniesz realizację?

Tak naprawdę to projekt 
już funkcjonuje, tylko w okro-
jonym zakresie. Jak już wspo-
minałem, modelarstwo przy 
użyciu elementów LEGO® jest  
moją ogromną pasją. Część 
z moich założeń biznesplanu 
funkcjonuje od jakiegoś cza-
su. Z biegiem rozwijania mo-
ich umiejętności i doświadcze-
nia staram się poszerzać zakres 
swojej działalności. Co prawda 
do otwarcia pracowni modelar-
skiej jako fizycznego punktu 
w miejscu publicznym jeszcze 
daleko, ale już teraz buduję au-
torskie modele dla firm i eks-
ponuję swoje prace na licznych 
wystawach na terenie całego 
kraju. Kolejne punkty moich 
założeń z pewnością nadejdą 
z biegiem czasu.

Dziękuję za rozmowę 
Ela Bigas

Jaworzniccy rowerowi 
członkowie grupy Nie-

pokonani Jaworzno uczcili 
dzień niepodległości prze-
jeżdżając na rowerze trasę 
105 km w 105 rocznicę 
odzyskania niepodległości.

Trasa momentami była 
trudna i pełna niespodzia-
nek. Ale żeby wyszedł pięk-
ny zarys Orła, musieli ją po-
konać. Napotykali na drodze 
szlaku przeszkody takie jak: 
zagrodzony teren prywatny, 
przeprawę przez strumyk 
bez mostu. Pokonali część 
trasy jadąc przez lasy w bło-
cie, momentami prowadząc 
rowery.

Rowerowy Orzełek na Niepodległość

Śmieją się teraz z tego, 
że dzielnie walczyli z trud-
nościami na trasie, żeby 
uczcić walkę, którą roda-
cy podjęli 105 lat temu, 

żeby Polska była niepodle-
gła. Za rok zapraszamy, aby 
tą trasę przejechać razem 
z Niepokonanymi Jaworzno.
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    w 2024 roku odbędą się wybory samorządowe

Z perspektywy: Polskiej bandery już dawno nie ma

Aktualności

18/d/11

Jako że jest już połowa 
listopada, w każdej chwi-
l i  może nadejść  z ima. 

Na tę ewentualność przygoto-
wane są już Wodociągi Jaworz-
no, odpowiedzialne za odśnie-
żanie miasta.

Akcja Zima wystartowała w Ja-
worznie z początkiem listopada. 
Mimo że jak na razie nie odno-
towano żadnych opadów śniegu, 
to Wodociągi Jaworzno, odpo-
wiedzialne za utrzymanie miej-
skich dróg w odpowiednim stanie 
w trakcie okresu zimowego, są już 
gotowe do działania.

– W Dziale Oczyszczania Mia-
sta Wodociągów Jaworzno od po-
łowy października trwały prace 
związane z przygotowaniem do te-
gorocznej Akcji Zima. Zamonto-
wane zostały pierwsze zgarniacze 
do pługów i piaskarek. W swo-
im magazynie zgromadziliśmy 
800 ton soli, 50 ton piasku i 3 
tony chlorku wapnia. Materiały te 
w miarę potrzeb oraz dostępności 
na rynku, będziemy uzupełniać – 
mówi dyrektor Działu Oczyszcza-
nia Miasta Wodociągów Jaworzno 
Zbigniew Krepel.

Akcja Zima, w zależności 
od potrzeb, prowadzona może być 
nawet do połowy kwietnia 2024.

– W tym czasie 16 pojazdów 
technicznych – 8 pługopiaskarek 
oraz 8 ciągników, będzie czuwać 
nad tym, aby śnieg i lód nie zale-
gał na jaworznickich drogach, któ-
rych łączna długości wynosi po-
nad 354 kilometrów. Czuwać będą 
również nad usuwaniem śniegu 
z chodników pierwszej i drugiej 
kategorii. A tych w Jaworznie, 
mamy ponad 300 330 m2 – doda-
je dyrektor Krepel. 

Gdzie dojazd pojazdów nie bę-
dzie możliwy, prowadzone będą 
prace ręczne.

Gdzie zgłaszać potrzebę od-
śnieżenia? Kontrolę nad realiza-
cją zadania prowadzi Miejski Za-
rząd Dróg i Mostów w Jaworznie. 
Wodociągi są jedynie wykonaw-
cą prac. Kontakt to tel. 32 615 72 

26 oraz adres mailowy oczyszcza-
nie@wodociagi.jaworzno.pl.

– Służby drogowe Wodociągów 
Jaworzno w imieniu miasta od-
śnieżają drogi krajowe oraz drogi 
miejskie. Drogi te zostały podzielo-
ne na trzy kategorie. Ma to wpływ 
na różnicowanie standardów i po-
ziomu ich utrzymania. Czas reakcji 
do podejmowanych działań na da-
nej drodze uzależniony jest m.in. 
od tego, do jakiej kategorii dana 
ulica należy. Podczas intensyw-
nych opadów śniegu lub śniegu 
z deszczem w pierwszej kolejno-
ści, po ustaniu opadów, prace dro-
gowców skupiają się na głównych 
drogach tranzytowych, przeloto-
wych i wlotowych do miasta – do-
dają Wodociągi.

AZ

Wodociągi gotowe do Akcji Zima

Obiecałem kandydatowi nr 4 
– panu Starzyckiemu – wspo-

mnieć coś więcej o Niemcach. 
Tak, aby pokazać, jak bardzo 
fałszywe przekazy partyjne pu-
blikował na swoich kanałach. Jak 
niepotrzebnie straszył naszych 
rodaków bliżej niezidentyfiko-
waną, powiedziałbym raczej 
urojoną wizją rzeczywistości 
jego guru, Kaczyńskiego. 

Niestety, z przykrością mu-
szę stwierdzić, że po „świątecz-
nym wystąpieniu”, do tego za-
cnego grona dołączył także pan 
Silbert, prezydent ponoć nasze-
go miasta. Specjalnie napisałem 
ponoć, bo teraz już nie wiem, czy 
naszego, czy partyjnego folwarku, 
w którym jedynie powinniśmy być 
sługami. Słowami prezydenta, czy 
nawet jego postawą, już nie war-
to zawracać sobie głowy. Można 
to opisać jednym słowem – Tita-
nic. Bo jaka to jest głowa miasta, 
która nie jest w stanie nauczyć się 
dwóch stron tekstu, napisanego – 
mam nadzieję – przez siebie?

Nie jest żadną tajemnicą, 
że mam zawód, jaki mam. Że pły-
wam po morzach i oceanach. 
Że pracuję u „Niemca”. Pracuję 
od samego początku, już 24 lata. 
Bo polskiej bandery już dawno 
nie ma. Nawet państwowa, patrio-
tyczna Polska Żegluga Morska już 
dawno przeflagowała swoje stat-
ki pod tanie bandery. Tak, aby nie 
płacić podatków w kraju i móc ofe-
rować raczej mierne warunki za-
trudnienia. Zgodnie z partyjnym 
sloganem Bóg, Honor, Ojczyzna… 
kontrakt, tylko kiedy pracujesz, 
bez praw emerytalnych i ubezpie-
czenia zdrowotnego. Gdzie stawki 
płacy także odbiegają od standar-
dów światowych. My tam na mo-
rzu mamy jedno o tym zdanie. 
Z naszej pracy niejeden stołek 
działacza się utuczy.

Od 17 lat pracuję u jednego 
z największych przewoźników 
na świecie, zatrudniającego kil-
kanaście tysięcy ludzi. Mającego 
swoje biura w 140 krajach. A jego 
tradycja sięga już 175 lat. U tych 
złych Niemców, przez te wszyst-
kie lata poczułem się doceniany. 
Gdzie dla zarządu tak wielkiej fir-
my wartość pracy włożona przez 
podstawowego pracownika jest 
wartością nadrzędną. Gdzie czu-
jesz, że jesteś częścią tej całej ro-
dziny. Gdzie każdy ma takie same 
prawa. Gdzie kobieta lub człowiek 
o innej orientacji jest traktowany 
z godnością, w taki sam sposób. 
Gdzie, gdy ja, zwykły chief engine-
er na statku napiszę, że potrzebuję 
choćby drobnostki, to choćby bu-
dżet pękał w szwach, zawsze czu-
ję wsparcie i szacunek dla naszej 
pracy. A jeśli pojawiają się pyta-
nia, odpowiedź jest zawsze jedna: 
„Proszę zorganizować, bo chief 
tak chce”. Tak w wielkim skrócie 
przedstawia się moje zdanie odno-
śnie do złego Niemca, którym stra-
szył nas kandydat nr 4 Starzycki.

Przez te wszystkie lata pozna-
łem wielu ludzi. Mam wielu kole-
gów i przyjaciół z całego świata. 
Wiele godzin spędziliśmy razem 
na dyskusjach o retoryce PiS-u. 
To tylko nam się wmawia, że jeste-
śmy pępkiem świata i nikt tego nie 
obserwuje. Praktycznie w każdej 
podróży mam młodych niemiec-
kich kadetów. Chłopaki i dziew-
czyny mający zaledwie 18 lat, 
których uczę zawodu. W PiS by-
łoby to nieakceptowalne, że Polak 
uczy złego Niemca. Często pyta-
ją się mnie, dlaczego Wasz rząd 
obwinia nas za zło sprzed 84 lat? 
Zwłaszcza gdy od najniższych klas 
szkoły wpaja się nam postawy, aby 
takie zło się nigdy nie powtórzy-
ło. I nieważne, jakim językiem 
rozmawiasz, ale jedność i współ-

praca jest podstawą egzystencji 
i naszego rozwoju. Uczestnicząc 
w tych dyskusjach, utwierdziłem 
się w przekonaniu, jak bardzo 
niszcząca jest siła partyjnej pro-
pagandy PiS-u. Jak bardzo jeste-
śmy oszukiwani, tylko i wyłącznie 
dla korzyści wąskiej grupy partyj-
nych kolesi.

Od długiego już czasu w deba-
cie publicznej funkcjonuje temat 
pieniędzy z KPO. PiS i pan Sta-
rzycki publikują różne paszkwile, 
pokazując siebie w roli ofiary złej 
UE, jakoby miało chodzić o prze-
strzeganie praworządności. A czy 
kiedykolwiek pan kandydat nr 4 
wspomniał o środkach z Fundu-
szu Strukturalnego? Nie. Okazu-
je się, że środki z KPO to 34 mi-
liardy euro. No, ale na stole leżą 
także środki ze wspomnianego 
funduszu w kwocie 76,5 miliarda 
euro. O tym działacze PiS-u mil-
czą. A to ze względu na tylko i wy-
łącznie, partyjne korzyści.

Dlatego chciałbym, aby pan 
Starzycki i pan Silbert przyznali 
się do wprowadzania w błąd spo-
łeczeństwa przez partię PiS. Żeby 
powiedzieli prawdę, dlaczego tych 
środków nie ma! Niech pan Sta-
rzycki przyzna się, że we wniosku 
o wypłatę PiS doniósł sam na sie-
bie, a nie ta zła koalicja demokra-
tyczna. Komisji Europejskiej nie 
może oszukiwać jak nas – Pola-
ków. Rząd musiał we wniosku po-
dać, że PiS nie przestrzega Kar-
ty Praw Podstawowych. Karty ra-
tyfikowanej w 2007 w Lizbonie 
przez… PiS.

A słowa kandydata o rozbiorze 
Polski, gdy wróci Tusk i demokra-
cja, są szczególną perfidią i kłam-
stwem. Bo Niemcom jakiekolwiek 
ataku na inne państwa zabrania 
konstytucja, którą dla swojego do-
bra szanują i której przestrzegają.

Artur Nowacki

Stanęliśmy z wieńcami, 
oczywiście biało-czerwo-
nymi, przy pomniku, aby 
dać świadectwo pamięci 
o tych, co polegli w wal-
kach o niepodległą Polskę. 
Złożyliśmy kwiaty.

Jak co roku poszłam na grób 
legionisty Kazimierza Kowal-
skiego (1894-1919). Zapalić zni-
cze, położyć wiązankę. Jego grób 
jest na pechnickim cmentarzu. 
Niszczeje z każdym rokiem coraz 
bardziej. Wprawdzie jest zgłoszo-

ny jako pomnik pamięci do IPN, 
i będzie restaurowany, ale nawet 
tabliczki o tym fakcie na grobie nie 
ma. Czyżby nic w tej sprawie nie 
drgnęło?

Kazimierz Kowalski studiował 
we Lwowie, przerwał naukę, za-
ciągnął się do legionów, od listo-
pada 1918 roku służył w 3. pułku 
Strzelców Konnych w Dębicy, pułk 
zmienił nazwę na ułanów małopol-
skich. Zginął w obronie Lwowa 7 
lutego 1919 roku. Miał 25 lat. Od-
znaczony orderem Virtuti Militari 
5. klasy.

Był to piękny grób. Teraz krzy-
ża już nie ma, a zniszczony strze-
listy orzeł coraz bardziej zarasta 
bluszczem.

Barbara Sikora

Smutna refleksja
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Z szafy prokuratora P R Z Y R O D A  W O K Ó Ł  N A S

Piotr Grzegorzek 

Dławisz

Limonit

Czernidłak

kolejna wycieczka z Piotrem Grzegorzkiem odbędzie się 25 listopada

Gdy nie zrealizował swojego celu, 
nie zdobył samochodu i pieniędzy, 
zrezygnował. Osobom bliskim przy-
znał się do popełnionego czynu, za-
wiadomił też rodzinę Ryszarda P. 
Matka oskarżonego – Macieja B. – 
rezygnuje ze składania zeznań. Ze-
znaje matka Ryszarda P.: – Kiedy 
znaleźliśmy syna, był nie do pozna-
nia. Twarz miał we krwi i w błocie. 
Miał widoczną ranę kłutą w okolicy 
lewej łopatki. Poza tym – na głowie 
liczne skaleczenia. Niewiele brako-
wało, by jednym z ciosów zosta-
ła przecięta tętnica. Był strasznie 
obrzęknięty. Pilewska me może mó-
wić. Płacze: – On musiał się bronić 
– Słychać wśród szlochu... Potem 
opowiada, że Maciej B. przychodził 
do ich domu,  a syn go bardzo lubił. 
Nawet pomagał w różnych pracach.

Po godzinie 22 otrzymałam wia-
domość – relacjonuje dyspozytor-
ka pogotowia – o znalezieniu nie-
przytomnego Ryszarda P. Na miej-
sce udał się zespół. Poproszono chi-
rurga, by pomógł w ratowaniu po-
szkodowanego. Prokurator ujawnia, 
że Maciej B. karany był już trzy razy 
za różnego rodzaju przestępstwa. 
Trafił do zakładu karnego, a mimo 
to dopuścił się następnego. Dość 
precyzyjnie opracował całe przed-
sięwzięcie, które wykonywał z całą 
konsekwencją. Na spotkanie z Ry-
szardem przyszedł z nożem i z ple-
cakiem, by móc schować ubranie. 
Oskarżyciel bardzo dokładnie od-
nosi się do poszczególnych faktów, 
poddaje je wnikliwej analizie, ogrom-
nie przekonującej. Informując nawet 
o tym, gdzie znajduje się Ryszard Pi-
lewski, był przekonany, że on już nie 
żyje... – Gdy zeznawała matka po-
krzywdzonego – zaznacza prokurator 
– patrzyłem na oskarżonego. Chcia-
łem zobaczyć, jak będzie reagował. 
Niestety, nie zauważyłem, żeby wy-
kazywał skruchę lub współczucie. 
Był spokojnym obserwatorem, tego 
co dzieje się na procesie... Wnoszę 
o uznanie Macieja B. winnym popeł-
nienia zarzucanego mu czynu i wy-
mierzenie łącznej kary 12 lat pozba-
wienia wolności, pozbawienia praw 
publicznych na 3 lata i 800 tys. zł 
grzywny. – Nie wiadomo, co było mo-
tywem postępowania oskarżonego – 
zaczyna mecenas. – Opinia biegłych 
dotycząca stanu, w jakim znajdował 

się Maciej B., nie jest jednoznaczna. 
Tym bardziej można mieć wątpliwo-
ści, gdyż w jego zachowaniu dostrze-
żono coś odbiegającego od normy. 
Wszystkiego nie można oceniać ne-
gatywnie. Spokojna twarz oskarżo-
nego nie świadczy jeszcze o tym, 
co przeżywa. Przecież on sam pod-
szedł do telefonu i zadzwonił do ro-
dziny pokrzywdzonego, by Ryszard 
został uratowany, a więc Maciej B. 
nie jest pozbawiony cech ludzkich... 
Proszę zatem o uwzględnienie oko-
liczności łagodzących. Przewodni-
czący składu orzekającego odczytu-
je wyrok: „Sąd wojewódzki na sesji 
wyjazdowej uznaje winnym popeł-
nienia zarzucanego mu czynu i ska-
zuje na karę 10 lat pozbawienia wol-
ności oraz 3 lata pozbawienia praw 
publicznych. Czy po zażyciu – szu-
ka pogardzenia obrońca – takich 
środków farmakologicznych, jak 
oxazepam człowiek jest pobudzony 
i ma większą siłę? Są to – stwierdza 
jednoznaczne lekarz – środki tonizu-
jące, zmniejszające siłę powodujące 
spowolnienie reakcji. Nie powodu-
ją agresji, wprost przeciwnie – zaha-
mowanie. Natomiast jeśli Maciej B. 
wstrzyknął sobie makowinę około go-
dziny 14, to po tak długim okresie, jej 
działanie było minimalne. Znam Ma-
cieja B. – mówi lekarz medycyny Jan 
Falba – ponieważ mieszkamy w tej 
samej klatce schodowej. Kilka razy 
przychodził do mnie po leki uspoka-
jające. Dwa razy przepisałem mu re-
lanium. – Czy przed zapisaniem tych 
leków – pyta przewodniczący skła-
du orzekającego – miał pan jakieś 
podstawy? – Skarżył się na trudno-
ści adaptacyjne, na nerwowość. Nie 
sądzę jednak, aby po zażyciu leków 
uspokajających nastąpiła reakcja pa-
radoksalna i pacjent stał się pobudli-
wy. Większe dawki powodują znacz-
niejsze uspokojenie. Obrońca skła-
da wniosek o zbadanie oskarżonego 
przez inny zespół biegłych, łącznie 
z psychologiem, w celu ustalenia sta-
nu poczytalności Macieja B. w chwili 
popełniania zarzucanego mu czynu. 
Za oddaleniem wniosku opowiada 
się prokurator Zbigniew Czerwiński, 
który przytacza, że biegli, a więc spe-
cjaliści psychiatrzy, nie uznali za po-
trzebne dłuższe obserwowanie pa-
cjenta i poddanie go badaniom psy-
chologicznym. Sąd nie przychylił się 

do wniosku obrońcy. – Oskarżony – 
podkreśla prokurator – nie potrafi wy-
jaśnić motywów swego postępowa-
nia albo po prostu nie chce. Dlatego 
szuka usprawiedliwienia w tym, ja-
koby działał pod wpływem środków 
farmakologicznych. Działał w spo-
sób przemyślany. Ułożył plan, wy-
korzystał przyjaźń kolegi, zaufanie 
i wyciągnął go podstępnie z domu, 
by zrealizować swoje zamiary. To, 
że oskarżony – słyszymy w uzasad-
nieniu – nie wie, co się stało, ponie-
waż wstrzyknął sobie wyciąg z ma-
kowin i zażył dużą dawkę leków, sąd 
wyjaśnienia te uznał za niewiarygod-
ne. W śledztwie szczegółowo opisał 
przebieg wydarzeń, podał częściowo 
motywy swego postępowania. Po-
twierdzał je w kolejnych zeznaniach 
przed prokuratorem. Biegli potwier-
dzili, że nie można mówić o żadnych 
zaburzeniach psychicznych. Jego po-
stępowanie było świadome i przemy-
ślane, wykorzystał pozór wymiany 
znaczków, a także obietnicę zwrotu 
zabranego kalkulatora. Na spotkanie 
wyznaczył odludne i ciemne miej-
sce, zaproponował przejście do bud-
ki, w której zadał cios w momencie, 
gdy pokrzywdzony zupełnie się nie 
spodziewał. Potem uderzał w gło-
wę, a następnie po pewnym czasie 
wrócił, podduszał Ryszarda Pilew-
skiego, potem zastawił drzwi beto-
nowym słupkiem, by jego ofiara nie 
mogła wyjść. Jest to więc klasycz-
ne usiłowanie dokonania zabójstwa, 
chociaż brakuje wyraźnych motywów 
tego działania, co dla prawnej kwa-
lifikacji nie ma istotnego znaczenia. 
O zamiarze pozbawienia życia świad-
czy napisany list do Ryszarda Pilew-
skiego, a także zabranie noża i unie-
możliwienie wydostania się pokrzyw-
dzonego, bo drzwi zostały zastawio-
ne. Wcześniej, przed zapadnięciem 
wyroku, Maciej B. powiedział: „Nie 
chciałem zabić Ryśka. Gdybym wie-
dział, co się stanie, to nie poszedłbym 
na spotkanie”. Przed opuszczeniem 
sali Feliks Pilewski w obecności sądu 
zapytał Macieja B.: „Może teraz wy-
jaśni, co zamierzał zrobić ze mną, 
gdybym ja również stawił się w wy-
znaczonym miejscu z samochodem 
i pieniędzmi? – Czy skazany – zapy-
tał sędzia – chciałby to wyjaśnić? – 
Nie – słychać wyraźne stwierdzenie.

    Pitawal

Usiłował zabić kolegę (cz. 2)

Kolejna sobotnia wyprawa 
zaliczona. Tym razem 
ze względu na podwyż-

szoną wilgotność powietrza 
poruszaliśmy się po Jaworznie. 
Na początku padło na Geosferę. 
Dawno mnie tutaj nie było. O tej 
porze roku zielenina obumiera. 
Kamienie są bardziej widocz-
ne. Nie tylko my wpadliśmy 
na ten pomysł. Znaczy się okoli-
ca ma powodzenie.

Geologia
Wchodząc na ten teren, warto 

na chwilę zatrzymać się przy bra-
mie, tej od strony obwodnicy. Tutaj 
mamy sporą ekspozycję lokalnych 
skał. Jak już kiedyś pisałem, jest tu-
taj kamień z twardego dna morskie-
go, na którym spoczywa mieszanka 
rozdrobnionych muszli i liliowców. 
To warstwy gogolińskie dolne. Jest 
on w stosunku do pierwotnej pozycji 
odwrócony dołem ku górze. Są inne 

kawałki formacji znanej jako zlepie-
niec śródformacyjny. Tamże oprócz 
skamieniałej mielonki mamy otocza-
ki kamieni z dna morskiego. Warto 
jeszcze zauważyć rdzawe fragmen-
ty limonitu. Generalnie jest jeszcze 
sporo do uzupełnienia w zakresie 
geologicznej dydaktyki. Na przy-
kład spore kawałki ładnego gipsu 
z Doliny Nidy. Ponadto poza kulto-
wymi fragmentami dna morskiego 
mamy kamienie z koralowcami i li-
liowcami.

Mykologia
Wędrując po Geosferze bez trudu 

zauważymy grzyby. Elementy drew-
niane niszczy huba zwana niszczy-
cą płotową. Jest ona bardzo jaskra-
wa, rdzawa, lokalnie prawie poma-
rańczowa. Grzyb uwielbia drewno 
sosnowe. Te jego aktywność widać 
na wielu elementach infrastruktury, 
które już wkrótce będą wymagały 
wymiany w ramach nieuniknione-
go generalnego remontu.

W obrębie ogrodu sensoryczne-
go wystąpiła spora ilość czernidła-
ka kołpakowatego. Ma on charak-
terystyczne białe kapelusze pokryte 
sporymi łuskami. On i pokrewny mu 
szary czernidłak pospolity są grzyba-
mi rozkładającymi resztki organicz-
ne. Występują w miejscach boga-
tych w azot. Są grzybami jadalnymi, 
ale mało znanymi. Cechuje je zdol-
ność do autolizy, czyli rozpuszczania 
się w miarę dojrzewania. Można ze-
brać do jedzenia, niekoniecznie tu-
taj, ale może się zdarzyć, że nie do-
wieziemy go do domu. Po spożyciu 
tych grzybów nie powinno się pić 
alkoholu. Zawarta w nich substan-
cja blokuje rozkład alkoholu podob-

nie jak stosowany w lecznictwie an-
tabus. Grzyb jest jednym z pospo-
litszych kosmopolitów. Było jeszcze 
wiele gatunków z rodzajów gąska 
czy włośnianka.

Botanika
Bardzo ważnym elementem 

tego miejsca jest roślinność zarów-
no spontaniczna jak ta celowo po-
sadzona. Relikty pierwotnej flory 
to przede wszystkim brzozy brodaw-

kowate, wierzby iwy oraz sosny zwy-
czajne. Z bogactwa zieleni warto od-
notować trwanie stanowiska skrzypu 
pstrego. To wciąż jedyne stanowisko 
tego gatunku w mieście. Warto go 
zachować, chociaż od 2014 roku nie 
podlega ochronie prawnej.

W obrębie miejsca opowiadają-
cego skróconą historię naszej plane-
ty wzrok przyciągają żółte owocosta-
ny z czerwonymi owocami. Gałązki 

są bezlistne, ale to dławisz okrągło-
listny, pnącze rodem z Azji (rośnie 
od Japonii po wschodnią Mongolię 
i centralne Chiny). W Europie jest 
sadzone od połowy XIX w. Rozprze-
strzenia się spontanicznie za pomo-
cą odrostów korzeniowych i nasion. 
Stanowiska poza miejscami uprawy 
to między innymi łęgi olszowe. Ga-
tunek o średnim potencjale inwazyj-
nym. Poza celowymi nasadzeniami 
nie spotkaliśmy się.

PS. Najbliższa tegoroczna wycieczka już 
dwudziesta pierwsza odbędzie się 25 li-
stopada 2023. Spotykamy się w Chrzano-
wie przy ulicy Mickiewicza 13, znaczy się 
pod Muzeum. Czekamy do godziny 9.00. 
Cel wyprawy ustali się w dniu zbiórki.

Powrót do Geosfery

16 listopada – godz. 17.00 i 19.00, 
Spotkanie Towarzyskie Odkopanej 
Piosenki, ATElier Kultury, ul. Mic-
kiewicza 2

17 listopada – godz. 17.00, Klub 
To i Owo, Fundacja Kobieca Przy-
stań – wernisaż wystawy fotografii 
Anny Garbat pt. „Razem”, Al. Piłsud-
skiego 72

17 listopada – godz. 18 00, Uroczy-
stości Światowego dnia Ubogich, film 
Tobiasz (Stowarzyszenie Betlejem), 
MDK, ul. Inwalidów Wojennych 2

17 listopada – godz. 10.00 – 18 li-
stopada, godz. 17.00 – sTWÓRZ 
COŚ z nami po raz szósty! Dom 
Kultury im. Zdzisława Krudzielskie-
go w Szczakowej ul. Jagiellońska 3

18 listopada – godz. 09.00, Turniej 
ligowy minikoszykówki chłopców 
– MU-12 Sala Sportowa SP7 ul. Ław-
czana 12

18 listopada – godz. 17.00 – 20.00, 
Siatkówka, MCKiS Jaworzno vs 
Chrobry Głogów, Hala Widowisko-
wo-Sportowa MCKiS Grunwaldz-
ka 80

18 listopada – godz. 17.00, komedia 
„LA BOMBE”, MDK, ul. Inwalidów 
Wojennych 2

19 października – o godz. 17.30, 
Teatr Tańca Deymotion spektakl 
Cykl życia Cykl życia – widowisko 
teatru tańca Dyemotion prowadzo-
nego przez Mariana Folgę, MDK, ul. 
Inwalidów Wojennych 2

Do 22 grudnia GEOsfera zapra-
sza na wystawę Eksperymentuj! 
Sprawdzaj! Doświadczaj! 

Będzie się działo …                       
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Postawy, które kształ-
tujemy już od naj-
młodszych lat, to-

warzyszą nam przez całe 
życie. Jedną z nich jest 
patriotyzm. Nasze przed-
szkole od zawsze budzi 
w dzieciach szacunek 
do Polski i symboli narodo-
wych. Zapoznając je z hi-
storią swojego kraju, pra-
gniemy, aby rozumiały one, 
jak ważne jest miejsce, 
w którym mieszkają- dom 
rodzinny, miasto i wresz-
cie własne państwo. 

Przybliżając dzieciom tra-
dycje narodowe, staramy się 

je włączać do ich kultywo-
wania. Okazją do tego są co-
roczne obchody święta 11 
listopada, upamiętniające-
go odzyskanie niepodległo-
ści przez Polskę. W tym roku 
postanowiliśmy, do wspól-
nego świętowania, zaprosić 
także rodziców, którzy licz-
nie przybyli na spotkanie. 
Już od pierwszych chwil wy-
stępu było bardzo uroczyście. 
Odświętnie ubrane na galo-
wo dzieci z biało-czerwonymi 
opaskami na ramieniu, pięk-
ne recytacje wierszy i wspól-
ny z rodzicami śpiew pieśni 
patriotycznych nadał całej 

uroczystości niesamowity 
klimat. Wzruszającym chwi-
lą nie było końca, dzieci sta-
nęły na wysokości zadania. 
Całości dopełnił taniec dzie-
ci z flagami. Nasze przed-
szkole kultywując tradycje 
patriotyczne, jak co roku, 
wzięło również udział w akcji 
„Szkoła do hymnu” i jak ty-
siące innych dzieci i młodzie-
ży, wszystkie grupy wspólnie 
o 11.11 odśpiewały Mazurka 
Dąbrowskiego. Mamy na-
dzieję, że nasze starania za-
szczepią na zawsze w małych 
ludziach miłość do ojczyzny.

(iw)

Obchody święta odzyskania 
niepodległości w Przedszkolu nr 9

11 jaworznickich szkół 
i przedszkoli przej-

dzie modernizacje zwią-
zane z poprawą efektyw-
ności energetycznej (OZE). 
W ramach projektu zain-
stalowane zostaną panele 
fotowoltaiczne, ale i same 
budynki będą wyremon-
towane.

Prace skupiają się przede 
wszystkim na montażu pa-
neli fotowoltaicznych, lecz 
w ramach projektu prze-
widziano m.in. ocieplenie 
ścian i stropodachów bu-
dynków, wymianę instalacji 
centralnego ogrzewania, 
instalacji odgromowej, ry-
nien i rur spustowych oraz 
parapetów w wyżej wymie-
nionych budynkach oświa-
towych.

– Poprawa jakości ener-
getycznej i remonty w na-
szych placówkach oświato-
wych to realizacja konkret-
nych prac budowlanych 
w trosce o nasze środowi-
sko. Dzięki wsparciu z Fun-
duszu – Programu Inwesty-
cji Strategicznych nie tylko 
tworzymy lepsze warunki 
do nauki, ale zwiększamy 
komfort pracy nauczycie-
li, dbamy o estetykę szkół 
i ich otoczenia – mówi pre-
zydent miasta Paweł Sil-

11 listopada to szcze-
gólna data, ze wzglę-

du na rocznicę odzyskania 
przez Polskę niepodległości. 
Komendant Miejski Policji 
w Jaworznie insp. dr Piotr 
Uwijała uczestniczył w ob-
chodach, które rozpoczęły 
się od uroczystej mszy świę-
tej w Kolegiacie św. Wojcie-
cha i św. Katarzyny. Bezpo-
średnio po niej, uczestnicy 
w asyście orkiestry górni-
czej przemaszerowali pod 
Pomnik Niepodległości. Tam 
złożono wieńce i kwiaty.

  Udział w obchodach 
105.  rocznicy odzyskania 
przez Państwo Polskie nie-
podległości wzięła także 
jaworznicka policja, którą 
reprezentował Komendant 
Miejski Policji w Jaworz-
nie insp. dr Piotr Uwijała. 
Delegacja, w skład której 
wszedł szef jaworznickiego 
garnizonu, przedstawiciel 
Wojskowego Centrum Re-
krutacji w Katowicach kpt. 
Paweł Mikołajec oraz za-
stępca Komendanta Miej-
skiego Państwowej Straży 
Pożarnej w Jaworznie mł. 
bryg. Bartosz Smolarczyk, 
złożyła kwiaty i oddała ho-
nor pod Pomnikiem Nie-
podległości znajdującym 
się przy rynku w Jaworznie. 
Jaworzniccy policjanci dba-

11 jaworznickich szkół i przedszkoli 
przejdzie modernizację

bert. – Montaż nowocze-
snych i efektywnych źródeł 
energii powinien również 
wpłynąć na obniżenie ra-
chunków i unowocześnie-
nie naszych szkół.

Modernizację przejdą 
następujące placówki:

• Specjalny Ośrodek Szkol-
no-Wychowawczy (SOSW) 
przy ul. Wolności 11.

• Zespół Szkół Ponadpodsta-
wowych nr 4 (ZSP4) przy ul. 
Armii Krajowej 5.

• Liceum Ogólnokształcące nr 
1 (LO1), przy ul. Licealnej 3.

• Przedszkole Miejskie Nr 1 
(PM1), przy ul. Szymanow-
skiego 10.

• Przedszkole Miejskie Nr 5 
(PM5), przy ul. 11 Listopa-
da 3.

• Przedszkole Miejskie Nr 10 
(PM10), przy ul. Tuwima 6.

• Przedszkole Miejskie Nr 17 
(PM17), przy ul. Kościusz-
ki 2 A.

• Szkoła Podstawowa Nr 7 
(SP7), przy ul. Ławczana 12.

• Szkoła Podstawowa Nr 4 
(SP4), przy ul. Olszewskie-
go 76.

• Zespół Szkół Ogólnokształ-
cących (ZSO), przy ul. To-
warowej 61.

• Szkoła Podstawowa Nr 17 
(SP17) przy ul. Starowiej-
skiej 15.
Całkowita inwestycji wy-

nosi 36 milionów złotych, 
z czego około 30 milionów 
złotych pochodzi ze środ-
ków zewnętrznych, a wkład 
własny gminy to blisko 6 mi-
lionów złotych.

Za prace odpowiada ja-
worznicka firma Riser.

AZ

Obchody Narodowego Święta Niepodległości 
w jaworznickim garnizonie policji

li o prawidłowy i bezpieczny 
przebieg uroczystości zwią-
zanych z obchodami Świę-
ta Niepodległości, kierując 
i nadzorując ruch drogowy 
oraz patrolując newralgicz-
ne miejsca.

W ramach obchodów 
Święta Niepodległości w dniu 
8 listopada 2023 r. odbyła się 
także uroczysta zbiórka ja-
worznickich służb mundu-
rowych w budynku ATElier 
Kultury w Jaworznie, w trak-
cie której Komendant Miej-
ski Policji w Jaworznie insp. 
dr Piotr Uwijała wraz z Za-
stępcą Komendanta Miej-
skiego Policji w Jaworznie 
podinsp. mgr Pawłem Więc-
kiem oraz przedstawiciela-
mi władz miasta Jaworzna 
podziękowali pracownikom 
służby cywilnej Komendy 
Miejskiej Policji w Jaworznie, 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Jaworznie oraz funkcjona-
riuszom Straży Miejskiej w 

Jaworznie. Komendant przy-
pomniał wszystkim uczestni-
kom o wadze nadchodzącego 
w dniu 11 listopada Święta 
Niepodległości: – My Polacy 
możemy być dumni z naszej 
historii, z dokonań naszych 
przodków, którzy od ponad 
tysiąca lat prowadzili sztafe-
tę polskich pokoleń, w prze-
platających się długich okre-
sach świetności, jak i słabo-
ści państwa polskiego, okre-
su upadku, następnie okresu 
zrywów narodowych i walki 
o Polski odrodzenie, walki za-
kończonej odzyskaniem su-
werenności w 1918 roku i jej 
mężnej obrony w czasie woj-
ny polsko-sowieckiej, w któ-
rej kolejny już raz pokazali-
śmy światu, że my Polacy, 
gdy jesteśmy zjednoczeni, 
potrafimy dokonywać rzeczy 
wielkich, wbrew założeniom 
i kalkulacją innych władców, 
decydentów i narodów.

oprac. AZ

Jaworznianie bacznie 
przyglądają się temu, 
co służby miejskie wy-

rabiają w ich dzielnicach. 
Oczywista czasem prace 
owych służb budzą zado-
wolenie, wręcz niekłamany 
zachwyt, czasem niestety 
wołają o pomstę do nieba, 
ale przecież nikt nie jest 
doskonały.

Jakież więc było zdzi-
wienie pewnego mieszkań-
ca Jelenia, który dokładniej 
przyjrzał się pewnej latarni 
ulicznej oświetlającej przej-
ście dla pieszych.

Natychmiast więc posta-
nowił nas o tym powiado-
mić. Otóż służby miejskie 
postawiły latarnię tuż obok 
drzewa. Nie dość, że pew-
nie uszkodzili część syste-
mu korzeniowego tego sta-
rego drzewa, to na dokład-
kę latarnia sięga korony 
drzewa. Pewnie zimą, gdy 
na drzewie nie będzie li-
ści, latarnia jako tako przej-
ście oświetli, ale co w cza-
sie, gdy na drzewie będą li-
ście? Zapowiada to sakra-
menckie ciemności w okoli-
cach przejścia dla pieszych. 
Ponadto drzewo się rozwi-
ja, czyli korona będzie coraz 

Jaka atrakcyjna latarnia uliczna!

Oto kontrowersyjna latarnia uliczna w Jeleniu

większa i intensywniej latar-
nię przysłoni.

Mieszkaniec zasuge-
rował, że gdyby rzeczone 
przejście było o metr, dwa 
dalej, to nie byłoby takiego 

problemu. Wydaje się to lo-
giczne. Jak powiedziałby 
pewien mądrala – taka sy-
tuacja miałaby same „plusy 
dodatnie”.

ebeprasa.pl 481f1e5b43
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Dzielnicowy Kalejdoskop

dzielnice@ct.jaworzno.pl

Napisz do nas
albo wyślij e-mail lub SMS

tel. 32 751 91 30, kom. 601 750 128

Masz problemy i nie wiesz do kogo się 
z nimi zwrócić? Masz uwagi na temat 
dzielnicy, w której mieszkasz? Widzisz 
coś, czego inni nie widzą?

Rubrykę tworzą mieszkańcy Jaworzna

informacja

www.pizzeria2-ka.pl

Sponsorem 
konkursu jest

„Zrób zdjęcie” – konkurs

Gratulujemy autorowi zdjęcia i zapraszamy po odbiór kuponu na pyszną 
pizzę dla dwóch osób z Pizzerii 2-ka.

Zapraszamy do naszego konkursu wszystkie osoby, którym w ostatnim czasie udało 
się sfotografować jakieś ciekawe zjawisko. Zdjęcia prosimy wysyłać na adres: 
dzielnice@ct.jaworzno.pl

Odżywiamy się 
na miejskim 
trawniku.

Malwina

To, że Polska odzy-
skała niepodległość 
11 listopada 1918 
roku, to wszyscy 
wiemy. Warto jed-
nak zaznaczyć, 
że Polska jeszcze 
w latach 1918-21 
musiała bronić swojej 
suwerenności.

„Niepodobna oddać tego 
upojenia, tego szału ra-
dości, jaki ludność polską 
w tym momencie ogarnął. 
Po 123 latach prysły kor-
dony. Nie ma „ich”. Wol-
ność! Niepodległość! Zjed-
noczenie! Własne państwo! 
Na zawsze! Chaos? To nic. 
Będzie dobrze. Wszystko 
będzie, bo jesteśmy wol-
ni od pijawek, złodziei, ra-
busiów, od czapki z bącz-
kiem, będziemy sami sobą 
rządzili. (...) Cztery pokole-
nia nadaremno na tę chwilę 
czekały, piąte doczekało” – 
napisał wtedy Jędrzej Mora-
czewski, działacz polityczny 
i pierwszy premier niepod-
ległej Polski.

W czasach II Rzeczypo-
spolitej centralne obchody 
odzyskania niepodległości 
świętowano, tak jak dzisiaj, 
w Warszawie. W tamtych la-
tach uroczystości miały cha-
rakter głównie wojskowy.

„Dzień 11 listopada, jako 
rocznica odzyskania przez 
Naród Polski niepodległe-
go bytu państwowego i jako 
dzień po wsze czasy zwią-
zany z wielkim imieniem 
Józefa Piłsudskiego, zwy-
cięskiego Wodza Naczel-
nego w walkach o wolność 
Ojczyzny – jest uroczystym 
Świętem Niepodległości” – 
głosiła ustawa z 23 kwietnia 
1937 r.

W czasach niemieckiej 
okupacji świętowanie 11 
listopada było zabronione. 
Polacy, którzy pomimo za-
kazu decydowali się wte-
dy świętować, byli nara-
żeni na dotkliwe represje. 
Na murach, ogrodzeniach 
czy płytach chodnikowych 
pojawiały się jednak napi-
sy: „Jeszcze Polska nie zgi-
nęła”, „Polska żyje”, „Pol-
ska zwycięży” lub „Polska 
walczy”.

W czasach PRL dzień 
11 listopada nie miał rangi 

święta państwowego. Za-
miast tego świętowano Na-
rodowe Święto Odrodzenia 
Polski, które przypadało 22 
lipca. Pomimo tego, śro-
dowiska niepodległościo-
we i piłsudczykowskie pod-
trzymywały pamięć i trady-
cję święta 11 listopada. Po-
dobnie jak w czasie II woj-
ny światowej byli narażeni 
z tego powodu na represje, 
tylko już nie ze strony Niem-
ców, a polskich władz ko-
munistycznych.

Rangę święta państwo-
wego przypadającego na 11 
listopada przywrócono usta-
wą dopiero pod koniec PRL, 
15 lutego 1989 roku.

Współcześnie central-
ne obchody 11 listopada 
z udziałem władz państwo-
wych odbywają się na Placu 
marsz. Józefa Piłsudskiego 
w Warszawie przed Grobem 
Nieznanego Żołnierza. Or-
ganizowane są też zawody 
sportowe (np. Bieg Niepod-
ległości), wykłady, insceni-
zacje historyczne, koncerty 
patriotyczne i parady ulica-
mi wielu polskich miast. – 
to właśnie jest nowoczesny 
i modny patriotyzm.

By sprawdzić, co i ile 
pamiętamy z historii Pol-
ski z tamtych dni, ZM LOK 
i „Kapituła Konkursów Eure-
ka LOK i Polska – ja to wiem” 
im. Anny Sokół przygotowa-
li quiz, który można zna-
leźć w poprzednim nume-
rze gazety CoTydzień. Dzi-
siaj przedstawiamy prawi-
dłowe odpowiedzi. Życzy-
my samych prawidłowych 
odpowiedzi i już zaprasza-
my na następne quizy przy-
gotowywane przez naszych 
członków LOKu: Justynę Ju-
ras, Wierosławę Gawryś, 
Marcina Mlostek, Krystynę 
Sokół, Dominika Mazgaj i in.

ZESTAW 
DO QUIZU XI 2023

1. Który z artystów Polaków 
odegrał wielką rolę w odzy-
skaniu niepodległości przez 
Polskę?
c. Ignacy Jan Paderewski

2. Kto 11 listopada 1918 roku 
został Naczelnym Dowódcą 
Wojsk Polskich?
b. Józef Piłsudski

3. Kiedy zostało ustanowione 
Narodowe Święto Niepodle-
głości?
c. 23 kwietnia 1937 r

4. Tymczasowy Rząd Ludo-
wy Republiki Polskiej powstał 
w nocy z 6 na 7 listopada 
1918r. w
c. Lublinie

5. Dowódcą Armii Polskiej 
na Zachodzie, tzw. błękit-
nej armii został mianowany 
w 1918 roku:
b. Józef Haller

6. Pierwsze wybory do Sejmu 
Ustawodawczego miały miej-
sce w
c. 26 stycznia 1919 r.

7. Jaką odznakę okoliczno-
ściową ustanowiono w związ-
ku z 100-leciem odzyskania 
niepodległości przez Polskę?
b. Medal Stulecia Odzyska-
nia Niepodległości

8. Czy wśród wymienionych 
osób wszystkich nazywamy 
Ojcami Niepodległości?
a. Józef Piłsudski, Roman 
Dmowski, Ignacy Paderew-
ski

9. Kto wypowiedział te sło-
wa: „Wolność! Niepodle-
głość! Zjednoczenie! Własne 
państwo! Na zawsze! Cha-
os? To nic. Będzie dobrze. 
Wszystko będzie, bo jesteśmy 
wolni od pijawek, złodziei, 
rabusiów, od czapki z bącz-
kiem, będziemy sami sobą 
rządzili”?
c. Jędrzej Moraczewski

10. Jak nazywał się pierwszy 
prezydent Rzeczypospolitej 
Polskiej?
c. Gabriel Narutowicz

11. Kiedy przywrócono dzień 
11 XI jako Święto Niepodle-
głości i po jakim wydarzeniu?
b. 15.02.1989 po zakończe-
niu epoki PRL

12. Komu 14 listopada 1918 
roku Józef Piłsudski polecił 
sformowanie rządu?
b. Ignacemu Daszyńskiemu

13. W których latach dokona-
no rozbiorów Polski?
a.1772, 1793, 1795

14. Kiedy rozwiązała się Rada 
Regencyjna?
a.14 XI 1918

15. W 1924 wprowadzono 
do obiegu polskiego złotego, 
który zastąpił: 
b. Markę Polską 

(iw)

ZM LOK Jaworzno „Nasza Niepodległa 
ma 105 lat” – nowoczesny patriotyzm

Bezpieczeństwo mło-
dych  mieszkań-
ców Jaworzna leży 

na sercu wielu instytu-
cjom i zapewne wszystkim 
szkołom. Nic więc dziwne-
go, że na sprawę popatrzo-
no poważnie i zorganizo-
wano konferencję Bezpie-
czeństwo jaworznickich 
szkół. Wydarzenie odbyło 
się w poniedziałek 13 listo-
pada w MDK.

Na program konferen-
cji złożyło się parę prelek-
cji. Na początek Komendant 
Miejski Policji w Jaworznie 
przedstawił prelekcję pt. 
„Bezpieczne Jaworzno – 
Bezpieczna Szkoła”.

O edukacji na rzecz bez-
pieczeństwa mówił Jacek 
Sowa, główny specjalista 
Wydziału Zarządzania Kryzy-
sowego i Ochrony Ludności.

Nie zabrakło też prelekcji 
o roli w profilaktyce szkol-
nej Gminnej Komisji Roz-
wiązywania Problemów Al-
koholowych.

Konferencja „Bezpieczeństwo 
jaworznickich szkół”. 
Wynika z niej, że jest dobrze

Konferencję zamknię-
to sprawozdaniem z ba-
dań, którym nadano tytuł 
„Bezpieczeństwo w szko-
łach i placówkach miasta 
Jaworzna w opiniach dy-
rektorów, pracowników 
i uczniów”. Badania wyko-
nała Akademia WSB w Dą-
browie Górniczej.

Z wszystkich prelekcji ja-
sno wynikało, że sytuacja 
w mieście jest dobra, np. po-
licja ujawniła w tym roku le-
dwie 20 przestępstw z udzia-
łem nieletnich. Mamy więc 

w Jaworznie grzecznych, 
dobrze wychowanych mło-
dych mieszkańców, co po-
twierdzili nauczyciele, mó-
wiąc, że uczniowie są „za-
dowoleni, nastawieni na roz-
wój siebie, na pozyskiwanie 
nowych obszarów wiedzy, 
są ciekawi świata” i „bardzo 
kreatywni”, a przedszkolaki 
to „wspaniałe istotki”. Czyli 
mamy obraz sytuacji wręcz 
sielankowej, ale pewne nie 
utopijnej. Brawo młodzi ja-
worznianie.

IW
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Miasto Jaworzno10 Informator handlowo-usługowy
MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG INNE USŁUGI

4/i/14

ALARMOWE SYSTEMY 
ANTENY RTV, SAT

domofony, wideodomofony, tv obserwacyjna 
LAN/WiFi – montaż, naprawa – „PREWEN”

tel./fax 32 757 18 84,  502 86 34 71
KOMPUTEROWE pogotowie – 502 86 34 71

1299/d/11

BEK-POL  I
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 12 m3

tel. 696 170 356

1448/D

NAGROBKI
Parapety, schody, blaty kuchenne, kominki

www.konach.pl
Zakład Kamieniarski ul. Czwartaków 2

przy cmentarzu na Łubowcu tel/fax 32 752-96-77

2/l/13

DANKAN

wywóz nieczystości ciekłych, beczka poj 10 i 16 m3

udrażnianie kanalizacji WUKO 
tel. 505 57 05 04, 616 11 42

AGD – Serwis NARES
Zmywarki, pralki, lodówki, kuchenki elektryczne. 

Naprawy w domu klienta.
Tel. 32 615 50 47; 32 625 09 22; 691 188 112
Udzielamy gwarancji 12 miesięcy na naprawy.

57/d/11

SERWIS OPON 
Pompowanie kół azotem, spawanie aluminium

Sprzedaż i montaż opon TIR. ul. Matejki 43, 
tel. 32 753 11 72;

czynne od 8.00 – 18.00 pn. – pt., sobota 8.00 – 14.00.
11/d/11

GAZY TECHNICZNE
Z DOSTAWĄ DO KLIENTA 

Tlen, acetylen, dwutlenek węgla, argon i inne

ul. Krakowska 9 
tel. 32 751 83 83, 32 753 44 44

29/d/11

7/I/14

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW
wystawiamy zaświadczenia
płacimy za każdy samochód

Tel. 732 732 731
Mysłowice ul. Mikołowska 52

P.P.U.H. „Sowosz” sp. z o.o.

TARTAK
USŁUGI TARTACZNE

• Więźby dachowe
• Tarcica
• Łaty, kontrłaty
• Sztachety ogrodowe
• IMPREGNACJA
• Schody młynarskie

32-551 Jankowice k. Zatora ul. Wadowicka 86, 
tel. 33 841 25 59

www.sowosz.pl,   e-mail: zamowienia@sowosz.pl
36

35/d/11

Ośrodek Szkolenia Kierowców

„KLAKSON”
Zaprasza na kursy prawa jazdy

20 listopada; 4 grudnia;
8 stycznia – godz. 17.00

41/d/11

MAN z przyczepą taki jak 
na egzaminie

kat. AM, A, B, C, D, DE, CE 

Biuro: Jaworzno ul. Farna 2a 
czynne: pon. – pt. 10.00 – 17.00
tel. 32 616 33 55, 509 721 745

www.klakson.com.pl

14/i/14

13/i/14

36/d/11

BEK-POL 
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 11 m3

tel. 663 23 90 42, 693 791 793

Przegrywanie kaset VHS na płyty DVD
Wystarczy, że skontaktujesz się 
z nami – jesteśmy dostępni pod 
numerem +(48) 32 751 91 30, 
(pon-pt, 8:00 – 16:00) 
lub +48 733 180 333 
info: biuro@ct.jaworzno.pl

Cena przegrania 
VHS na DVD – 50 zł, 
VHS do pliku mp4 – 50 zł 
(do odtwarzania na każdym urządzeniu)
Płyt winylowych – 30,00 zł
Kaset magnetofonowych – 30,00 zł

ogłoszenie własne

ogłoszenie własne

TO MIEJSCE CZEKA NA TWOJĄ 
REKLAMĘ

DZWOŃ 32 751 91 30

PRO-FAST – serwis AGD
Gwarancja. Dojazd do klienta. 

Pełny serwis sprzętu AGD.

Pralki        Zmywarki        Piekarniki 

Tel. 791-196-317

5/i/23

eprasa.pl 481f1e5b43
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INFORMATOR 
ZDROWIA i URODY

DIETETYK

1/i/20

CENTRUM DIETETYCZNE AKTIV-DIET
DIETETYK BOGUSŁAWA ZAGÓRSKA

U nas stracisz od 4-15 kg w pierwszym miesiącu!!!
NAJTAŃSZA OPIEKA MIESIĘCZNA W MIEŚCIE!!!

UL. SIENKIEWICZA 12 (KOCIA), TEL.694-462-868

INNE

DIABETOLOGIA, ENDOKRYNOLOGIA 
prof. dr hab. n. med. Krzysztof Łabuzek

STOMATOLOGIA, PROTETYKA, 
IMPLANTOLOGIA

dr n. med. Justyna Witalińska-Łabuzek
REJESTRACJE: 32 700 38 87    drlabuzek.pl

CHIRURGIA OGÓLNA I NACZYNIOWA 
dr n. med. Andrzej Lekstan 

REJESTRACJA: 32 758 17 39    lekstan.pl

JAWORZNO UL. KRAKUSA 1

211

212

25/I/13

NEURO-PLUS Jaworzno ul. Katowicka 19D

lel. med. Alicja Zgrzebnicka specjalista neurolog, kinesiotaping
GABINET NEUROLOGICZNY AKUPUNKTURA,

ZIOŁA, TERAPIA PIJAWKOWA
czynne: pn, wt, czw, pt od 17.00 do 19.00, śr od 10.00 do 12.00

Rejestracja tel. 601 539 412, 32 752 93 98 www.neurolog-jaworzno.pl

NEUROLOG

Dr Andrzej Maj specjalista chirurg
Leczenie żylaków, owrzodzeń, obrzęków i niedokrwienia 

kończyn. Drobne zabiegi chirurgiczne. ul. Krucza 5, 
os. Podłęże (między Leśną a Towarową). Pt. 15.00 – 17.00. 

Rejestracja telefoniczna tel. 608 651 102, 694 061 650 

Gabinet już czynny i możliwe teleporady
54/d/11

CHIRURDZY

49/d/11

KOADENT    GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. stom. Anna Partyka-Ziętek     Jaworzno ul. Grunwaldzka 30 

poniedziałek, piątek 14.00 – 20.00, czwartek 9.00 – 14.00
– stomatologia zachowawcza  – protetyka
– chirurgia stomatologiczna

rejestracja telefoniczna 600 498 669

STOMATOLODZY

Pracownia protetyki dentystycznej 
Grzegorz Koczur

43-600 Jaworzno, ul. Skotnica 28, kom. 0 604 897 883
Wykonuje: protezy szkieletowe, protezy akrylowe, korony

i mosty tradycyjne oraz ceramiczne. Naprawy protez. 

47/d/11

1842/d/10

Praktyka dentystyczna dr n. med. Tatiana Jamróz-Szłapa
Świadczymy profesjonalne i bezbolesne usługi w zakresie: stomatologii 

zachowawczej, protetyki, endodoncji, chirurgii szczękowo-twarzowej 
(ekstrakcje zębów zatrzymanych, podcinanie wędzidełka, pobieranie 
wycinków histopatologicznych itp.), implanty, medycyna estetyczna. 

Tel.  609 956 057. Jaworzno, ul. Spacerowa 1

1/i/17

Gabinet stomatologiczny IWONA BYSTRY-SMAGA
CHIRURG STOMATOLOG

Jaworzno ul. Zegadłowicza 45 (Pszczelnik)
Leczenie, protetyka, chirurgia, implanty. 

Rejestracja telefoniczna 32 753-16-16
pon-wt od 13.00 do 19.00, środa od 8.30 do 13.00

W Czasie
I le  spojrzeń ludzk ich 

na rzeczywistość naszego ist-
nienia, tyle też różnych wi-
doków na nasze odczytywa-
nie tego co tu i teraz, tego 
co było i wizji na to co będzie. 
Nie ma co ustawiać odczuć in-
nych wedle swoich, ale w per-
spektywie życia które jest, war-
to budować swój własny war-
tościowy świat MIŁOŚCI. Kolej-
ny raz podkreślę, świat ducho-
wy w równowadze z ciałem, 
w którym zamknięci jesteśmy 
na ten czas, który właśnie prze-
żywamy. Za nami setki tysięcy 
lat istnień ludzkich, niezliczona 
ilość podjętych decyzji i wyko-
nanych działań. Czym kieruje 
się człowiek ustalając porzą-
dek swojego istnienia wzglę-
dem innych żyjących w tej sa-
mej rzeczywistości. Zapewne 
łączy nas jakiś czynnik, du-
chowy jak i ten prowadzą-
cy nas w materii, ale czy MY 
już wiemy co to jest, czym się 
przejawia? Po omacku w zawi-
łych drogach życia poszukuje-
my dobra dla siebie i bliskich. 
Nie tylko po to by zaspoko-
ić potrzeby które pchają nas 
do wykonywania rożnych dzia-
łań. Również dlatego, że ludzie 
wokół nas zasługują na pięk-

no które im podarujemy w myśl 
słów: „Człowiek dla Człowieka”. 
– Od dawna powiedziałabym, 
od momentu, kiedy zaczęłam 
rozumieć, czuję wewnętrzną 
potrzebę poznania sensu rela-
cji wśród pokoleń i co za tym 
idzie relacji społecznych, bo tyl-
ko łącząc wątki można dotrzeć 
do prawdy i naszej potrzeby 
spełnienia– mówi Renia, prezes 
fundacji. Patrząc na ilość osób, 
wielorakość kultur nie sposób 
nagle zaproponować każdemu 
to samo. Jednak czy nie warto 
by odnieść się tylko do same-
go siebie, by znaleźć swoją wła-

sną odpowiedź i wedle swoich 
wartości kreować rzeczywistość 
dla siebie i w sobie podczas in-
terakcji z innymi, co nie jest ła-
twe. Wiemy również, że wokół 
nas tyle uciech i wabików tego 
co daje nam materia by cieszyć 
nas w drodze życia. A co w tym 
pozostaje dla duszy, co oferuje 
ta myśl zamieniona w czyn dla 
naszego odczuwania błogości. 
Czy w perspektywie tych minio-
nych pokoleń widzimy świateł-
ko które otwiera nas na drugie-
go człowieka i na nas samych. 
Każdy z nas generuje energię,  
jaka idzie dalej. To my i Zie-

mia odbieramy wibracje na-
szych działań w interakcji 
ze wszechświatem tak bardzo 
nam nieznanym. Powiedziała-
bym tak nieznanym jak my. Za-
tem po co? Z tą refleksją war-
to czasem pobyć. Powielając 
nic nie odkrywamy, poszu-
kując jest nadzieja. Jak w fun-
dacji Mój Czas dla Seniora im. 
Wandy i Józefa, która 10. rok 
jak ziarenko piasku jest. A jak 
postrzega ją Człowiek to już 
zależy od spojrzenia a pięk-
ny cytat oddaje w słowach 
sedno: „To co widzisz, zależy 
od tego, skąd patrzysz”. I tak 
jest w każdym z nas, czy tego 
chcesz czy nie. Akcja Buduj 
z Nami Ogród Marzeń w so-
bie i wokół siebie skierowana 
jest od fundacji do Was a jak 
odczytacie moje słowa to już 
pokażą efekty. Jeśli odczytacie 
nasze słowa i przyłączycie się 
do działania szybko ujawnią 
się jego efekty. W tej myśli za-
warta jest nadzieja, że Ogród 
Marzeń będzie też miała fun-
dacja Mój Czas dla Seniora im. 
Wandy i Józefa. Czas pokaże 
jak ukształtują się myśli i ja-
kie z tego będą efekty. Wiem, 
że warto.

Wdzięczna Renata

https://www.facebook.com/Mojczas-

dlaseniora.imWandyiJozefa/.

e-mail:fundacjamojczas@op.

KRS 0000488618 –podaruj nam 1,5%

PKO BP 28 1020 2528 0000 0302 

0373 7400

MCI Fundacji ul.11 Listopada 4c

Tel. 608 107 327

Dnia 7 listopada 2023 r, 
w Przedszkolu Miej-

skim nr 17 w Jaworznie-
-Szczakowej odbyła się 
uroczystość „Pasowanie 
na Przedszkolaka”. Boha-
terami były nowo przyjęte 
dzieci z grupy I „Misie”.

Duma rozpierała każdego małego przedszkolaka

Pasowanie na przedszkolaka

Pasowanie na Przedszko-
laka to pierwsza wyjątkowa 
uroczystość w życiu dzieci, 
które we wrześniu tego roku 
po raz pierwszy rozpoczęły 
swoją przygodę z przedszko-
lem, a także jeden z ważnych 
momentów w życiu małego 
dziecka – od tego dnia sta-
je się pełnoprawnym przed-
szkolakiem, i oficjalnie zosta-
je przyjęte do edukacyjnego 
grona. Uroczystość ta w du-
żym stopniu stanowi zakoń-
czenie procesu adaptacyjne-
go dzieci do warunków i za-
sad przyjętych w przedszkolu.

Dzieci z grupy „Misie” wy-
stępując przed tak wielką pu-
blicznością wykazały się nie 
tylko umiejętnościami, ale 
również wielką odwagą. Nic 
zatem dziwnego, że na twa-
rzach wielu z nich wymalował 
się rumieniec na znak „ekscy-
tacji radości”. W części arty-
stycznej maluchy przekonały 
wszystkich o tym, że zasłu-
gują na miano „przedszkola-
ka”. Najmłodsi zaprezentowa-
li swoje umiejętności, dając 
tym samym dowód na to, jak 
dużo potrafią. Pięknie recyto-
wały wiersze, śpiewały pio-
senki, tańczyły.

Punktem kulminacyj-
nym był akt pasowania, czy-
li dotknięcie ramienia przed-
szkolaka „ogromną kredką”. 
Po części artystycznej dzieci 
obiecały zgodnie bawić się 
w przedszkolu, przychodzić 
każdego dnia z uśmiechem, 

pomagać kolegom, być dziel-
nym przedszkolakiem. Na pa-
miątkę tego ważnego wyda-
rzenia, każdy przedszkolak 
otrzymał dyplomik pasowa-
nia oraz upominek. Podczas 
uroczystości pasowania ma-
luchy swoim zachowaniem 
potwierdziły, że dobrze się 
czują w przedszkolu. Od-
świętny strój, a także wystrój 
sali podkreśliły doniosłość wy-
darzenia.

Duma rozpierała każdego 
malucha, a także rodziców, 
którzy z radością i wzrusze-
niem patrzyli na swoje po-
ciechy. W atmosferze uśmie-
chu i przyjaźni minął ko-
lejny dzień, ale jakże waż-
ny dla najmłodszych dzieci 
w przedszkolu – dzień pełen 
emocji i miłych wrażeń, któ-
ry na długo pozostanie w pa-
mięci dzieci, rodziców i na-
uczycieli. Dzieciom życzy-
my, aby nowy rozdział w ich 
życiu w roli „przedszkolaka”, 
przyniósł im wiele radości, sa-
mych pogodnych i przyjem-
nych chwil w gronie kolegów 
oraz doświadczeń, a każdy 
dzień rozwijał i pobudzał ich 
wyobraźnię do kreatywnego 
i twórczego działania.        M.D.eprasa.pl 481f1e5b43
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Oczywista Nieoczywistość – Nazad…

W Przedszkolu Miejskim 
nr 12 Integracyjnym 
w Jaworznie 10 listopada 
2023 r. obchodzono Naro-
dowe Święto Odzyskania 
Niepodległości. 11 listopa-
da 1918 r. to ważna data 
dla wszystkich Polaków. 
Właśnie tego dnia Polska 
odzyskała niepodległość 
po 123 latach niewoli. 
W Przedszkolu Miejskim 
nr 12 Integracyjnym w Ja-
worznie, dzieci uroczyście 
obchodziły Narodowe 
Święto Niepodległości.

Przedszkolaki z grupy „Kan-
gurki” przygotowały uroczystą 
akademię pod hasłem „Jestem 
Polką i Polakiem”. Dzieci recy-
towały wiersze, śpiewały pio-
senki, opowiadały o symbolach 
narodowych oraz przedstawiły 
krótką lekcję historii. Akademia 
połączona była z akcją Minister-
stwa Edukacji Narodowej „Szko-
ła do hymnu”, dlatego o 11.11 
wszyscy wspólnie odśpiewali-
śmy hymn Polski „Mazurek Dą-
browskiego”.

W Przedszkolu Miejskim nr 
12 Integracyjnym w Jaworz-

Obchody święta 11 listopada w Przedszkolu Miejskim nr 12 Integracyjnym

nie dbamy o to, aby dzieci już 
od najmłodszych lat nabra-
ły szacunku oraz przywiązania 
do swojej ojczyzny, do obycza-
jów oraz polskiej kultury naro-
dowej. Uroczystość przygoto-
wana w przedszkolu była piękna 
i wzruszająca, a dla dzieci była 
pouczającą lekcją historii.

Anna Gryz, 
Katarzyna Patucha, 
Katarzyna Tomasik.

Kilka dni temu, idąc ulicą 
Tetmajera, na jaworznic-
kim osiedlu Bory, ukazał 

mi się ten oto dość osobliwy 
widok. W zasadzie to na począt-
ku dało się słyszeć charaktery-
styczny stukot końskich kopyt, 
a dopiero potem za plecami 
pojawił się ów obrazek. Był nim 
woźnica, który siedział na wozie, 
na którym majaczyła co najwyżej 
tona mokrego węgla, a wszystko 
to ciągnięte przez zasapanego 
konia.

Takich widoków jest już coraz 
mniej. Szczerze mówiąc, w ostat-
nich kilkunastu latach na tere-
nie Jaworzna nie pojawił się tego 
typu obrazek w ogóle. Przynaj-
mniej jak dla mnie. Co do zwie-
rzyny to normą są dzisiaj raczej 
dziki, natomiast konie zobaczyć 
można chyba jedynie w lokal-
nych stadninach. Same konie nie 
są więc czymś nadzwyczajnym, 
natomiast widok takowego „tabo-
ru” wraz z zaprzęgniętym zwierzę-
ciem to już zupełnie inna sprawa. 
Widok ten wydawał się pochodzić 
z dalekiego, wczesnego dzieciń-
stwa. Przywiódł odrobinę sko-
jarzeń i wspomnień. Pamiętam, 
że w moim rodzinnym Długoszy-
nie gospodarzy z końskimi za-
przęgami było co najmniej kilku. 
Z tamtego okresu pamiętam jed-
nak, że zwierzyna ta służyła tylko 
i wyłącznie celom „pociągowym”. 
Czy to w celu przywiezienia węgla, 
czy to w okresie żniw czy jesien-
nych wykopków. Konie wydawały 
mi się wówczas zwierzyną prze-
znaczoną tylko i wyłącznie tym 

celom właśnie. Były one zresz-
tą niczym innym jak ociężałymi 
zazwyczaj szkapami lub klacza-
mi, eksploatowanymi dość moc-
no, ale nie systematycznie, przez 
co wydawały się ociężałe, a nawet 
lekko utyte. Pamiętam swoje wiel-
kie zdziwienie, jak któregoś dnia 
jeden z lokalnych gospodarzy je-
chał na szkapie wierzchem. Był 
to pan Bohdan Zaborowski. Sam 
koń wydawał się jakby zdecydowa-
nie za duży do roli wierzchowca. 
Co prawda ciężko pracował w se-
zonie, ale wówczas wydawał się ja-
kiś ospały, leniwy, zbyt „okazały”. 
Gospodarzy, którzy mieli w swym 
obejściu takie właśnie szkapy, 
było jak już wspomniałem kilku. 
Ja jednak najbardziej zapamię-
tałem pana Zenona Kubika. Nie 
był on rodowitym długoszyniani-
nem, wrodził się bowiem w lokal-
ną familię Musiałów. Zawiadywał 
gospodarstwem, prowadził stary 
młyn nad Kozim Brodem, był wła-
ścicielem koni. Tak, koni. Nie pa-

miętam bowiem, by miał mniej niż 
dwa. W tamtym okresie przywoził 
węgiel lwiej części autochtonów. 
Przywoził węgiel i nam, na uli-
cę Srebrnik. Oczami pamięci wi-
dzę potężne śnieżne zaspy, usy-
pane w wielkie kopy, pośrodku 
których mieściły się odpowiednio 
szerokie „tunele śnieżne” w ra-
mach których można by wjechać 
tam, gdzie zsypać miano węgiel 
właśnie i sprawnie wyjechać. Pan 
Kubik wydawał się być poczciwym 
człowiekiem. Wielokrotnie pod-
woził mnie swoją furmanką, cza-
sami zaledwie parę kroków. Bar-
dzo lubiłem te krótkie bądź dalsze 
podwózki. Pamiętam jego gospo-
darstwo, błotnistą drogę prowa-
dzącą do jego domu, gęsi, które 
pewnego razu pogoniły mnie ni-
czym krwiożercze, syczące bestie 
(od tego czasu miałem swego ro-
dzaju gęsią fobię), pamiętam duży 
staw obok zabudowy, którego po-
wierzchnia pokryta była zielonym 
szlamem. No i oczywiście stary 

młyn, który wydawał się wówczas 
niedostępną, mroczną przestrze-
nią. W tym właśnie młynie pan Ze-
non przez lata mielił zboża, nawet 
wówczas, kiedy młyn nakazano 
już zamknąć. Rozbił to jednak tyl-
ko dla tych, których znał. A wokół 
wszystkiego, wokół młyna i zabu-
dowy gospodarskiej, roznosił się 
wszechogarniający fetor końskie-
go łajna. Sam zaś Kozi Bród był już 
natomiast nie mniej śmierdzącym, 
czarnym ściekiem. Zapamiętałem 
to wszystko, ponieważ bywałem 
tam dość często. Chadzałem tam 
bowiem z moim wujkiem Edmun-
dem, który znał się dość dobrze 
z panem Kubikiem. Wujek w tej 
okolicy kolegów miał zresztą wie-
lu. Natomiast w moim wyobraże-
niu zarówno pan Kubik, jak i jego 
konie wraz z całym, zaniedbanym 
z pozoru gospodarstwem stano-
wił poniekąd jedno. Dlatego zdzi-
wienie moje było przeogromne, 
jak pan Zenon pozbył się w koń-
cu koni, a gospodarstwo przestał 
użytkować. Stary świat odszedł 
jakby do lamusa.

Niedawne spotkanie z koń-
skim zaprzęgiem przypomniało 
mi jeszcze o jednym, mianowicie 
o tym, w jaki sposób zwracano się 
do koni. Owo „hetta wio” – czy-
li do przodu – na prawo i „wiśta 
wio” – a więc do przodu – w lewo. 
Dawniej słowa te wydawały mi się 
jakimiś dziwnymi, odrealnionymi 
zaklęciami, których nie rozumia-
łem. Wydawały się niemal końską 
mową, znaną tylko zwierzętom 
i ich panom. Nie miałem pojęcia, 
że to nic innego jak zapożyczenia 

z języka niemieckiego. Podobnie 
jak owo tytułowe „nazad” albo 
może raczej „na zad”. Oznacza ono 
nakaz cofania się, czyli zwrócenia 
się w kierunku „zadu”, a więc tył-
ka. Kiedyś słowo zad oznaczało 
zresztą nie tylko „siedzenie”, ale 
po prostu tył. Do dziś zresztą za-
wołanie „na zad” nie oznacza jedy-
nie zwrotu kierowanego do konia, 
ale i zwrot wojskowy nawołujący 
do odwrotu. Wszystko wskazuje 
zresztą na to, że akurat to okre-
ślenie ma pochodzenie starosło-
wiańskie. Wpisało się wszak w ową 
magiczną poniekąd dla mnie ter-
minologię ginącego świata, które-
go przebłyskiem stał się dla mnie 
ów napotkany woźnica, jego koń 
oraz to, jak człowiek do zwierzę-
cia się zwracał i robi to po dziś 
dzień oraz robił to od stuleci. Taki 
ów sznyt przeszłości, zakodowa-
ny gdzieś z tyłu głowy, wzbudza-
ny od czasu do czasu przez takie 
oto sytuacje, które wydawałyby się 
nie mieć już racji bytu. A jednak 
są. Przypominają o sobie od cza-
su do czasu. Po co? Chyba po pro-
stu po to, by o nich pamiętać i nie 
dać o sobie zapomnieć. Są bowiem 
rzeczy naprawdę istotne, ważne, 
składające się na szeroko pojętą 
rzeczywistość przeszłości i teraź-
niejszości, których jesteśmy in-
tegralną częścią. A epizodyczne 
z pozoru prozaiczne kadry owej 
rzeczywistości tylko to potwier-
dzają. A mylą się jedynie ci, któ-
rzy tego nie rozumieją i zrozumieć 
nie chcą, mając to wszystko w… 
zadzie.

Jarosław Sawiak
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TABELE
IV liga 2023/24, grupa: śląska I

1. Podlesianka Katowice 14 30 26-11
2. Drama Zbrosławice 15 28 33-21
3. Unia Dąbrowa Górnicza 15 28 26-19
4. Victoria Częstochowa 15 27 27-26
5. Sparta Katowice 15 23 28-24
6. MKS Myszków 15 23 43-28
7. Przemsza Siewierz 15 22 31-29
8. Ruch Radzionków 15 21 22-15
9. Szombierki Bytom 15 20 18-26
10. Szczakowianka Jaworzno 15 19 25-23
11. Piast II Gliwice 15 19 23-22
12. Rozwój Katowice 15 19 24-26
13. Zagłębie II Sosnowiec 15 18 28-24
14. Orzeł Miedary 14 12 12-30
15. Znicz Kłobuck 15 10 12-29
16. Unia Rędziny 15 7 14-39

Kolejka 15. – 11-12 listopada
Sparta Katowice 1-3 Podlesianka Katowice
Szombierki Bytom 2-0 Orzeł Miedary
Przemsza Siewierz 1-1 Zagłębie II Sosnowiec
Unia Dąbrowa Górnicza 2-1 Znicz Kłobuck
MKS Myszków 0-1 Victoria Częstochowa
Rozwój Katowice 3-2 Drama Zbrosławice
Ruch Radzionków 1-0 Szczakowianka Jaworzno
Unia Rędziny 0-1 Piast II Gliwice

Kolejka 16.
Podlesianka Katowice – Piast II Gliwice
Unia Rędziny – Szczakowianka Jaworzno
Ruch Radzionków – Drama Zbrosławice
Rozwój Katowice – Victoria Częstochowa
MKS Myszków – Znicz Kłobuck
Unia Dąbrowa Górnicza – Zagłębie II Sosnowiec
Przemsza Siewierz – Orzeł Miedary
Szombierki Bytom – Sparta Katowice

Klasa okręgowa 2023/24, grupa: Wadowice
1. Brzezina Osiek 15 35 34-9
2. Żuraw Krzeszów 15 32 42-14
3. Victoria 1918 Jaworzno 15 31 40-17
4. Nadwiślanin Gromiec 15 30 41-26
5. Olimpia Chocznia 15 27 42-30
6. LKS Bobrek 15 25 27-22
7. Strażak Rajsko 15 23 36-33
8. Babia Góra Sucha Beskidzka 15 23 28-24
9. Naroże Juszczyn 15 22 23-21
10. Górnik Brzeszcze 15 21 24-22
11. LKS Gorzów  15 19 16-26
12. Halniak Targanice 15 17 35-41
13. Zgoda Byczyna  15 12 19-29
14. Polonia Luszowice 15 10 23-55
15. Hejnał Kęty 15 6 29-50
16. Zgoda Malec 15 6 24-64

Kolejka 15. – 11-12 listopada
Brzezina Osiek 5-0 Górnik Brzeszcze
Babia Góra Sucha Beskidzka 3-1 Halniak 
Targanice
Hejnał Kęty 1-2 Zgoda Byczyna
LKS Gorzów 1-1 Victoria 1918 Jaworzno
Strażak Rajsko 2-2 Olimpia Chocznia
Naroże Juszczyn 1-1 Żuraw Krzeszów
LKS Bobrek 8-2 Zgoda Malec
Nadwiślanin Gromiec 5-3 Polonia Luszowice

Kolejka 16.
Górnik Brzeszcze – Polonia Luszowice
Nadwiślanin Gromiec – Zgoda Malec
LKS Bobrek – Żuraw Krzeszów
Naroże Juszczyn – Olimpia Chocznia
Strażak Rajsko – Victoria 1918 Jaworzno
LKS Gorzów – Zgoda Byczyna
Hejnał Kęty – Halniak Targanice
Babia Góra Sucha Beskidzka – Brzezina Osiek

Klasa A 2023/2024, grupa: Chrzanów
1. Fablok Chrzanów 13 32 48-11
2. Ciężkowianka Jaworzno 12 30 42-10
3. LKS Żarki 12 24 40-20
4. Korona Mętków 13 23 28-19
5. Wolanka Wola Filipowska 12 21 29-35
6. Błyskawica Myślachowice 13 17 35-30
7. Zagórzanka Zagórze 13 17 25-21
8. Zryw Brodła 11 17 30-27
9. Górnik Siersza 13 16 27-54
10. Ruch Młoszowa 13 15 25-41
11. Wisła Jankowice 13 11 28-41
12. MZKS Alwernia 12 9 13-23
13. UKS Regulice 11 8 12-27
14. Tęcza Tenczynek 13 7 23-46

Kolejka 13. – 4-5 listopada
Wisła Jankowice 3-3 Tęcza Tenczynek
Zryw Brodła 2-6 Błyskawica Myślachowice
UKS Regulice 0-0 Fablok Chrzanów
Wolanka Wola Filipowska 2-7 LKS Żarki
Korona Mętków 2-1 Ciężkowianka Jaworzno
MZKS Alwernia 2-0 Zagórzanka Zagórze
Górnik Siersza (Trzebinia) 3-2 Ruch Młoszowa

Kolejka 14.
Tęcza Tenczynek – Ruch Młoszowa
Górnik Siersza – Zagórzanka Zagórze
MZKS Alwernia – Ciężkowianka Jaworzno
Korona Mętków – LKS Żarki
Wolanka Wola Filipowska – Fablok Chrzanów
UKS Regulice – Błyskawica Myślachowice
Zryw Brodła – Wisła Jankowice

Szczakowianka Jaworzno 
piłkarską rundę jesienną IV 
ligi zakończyła w sobotę 11 
listopada meczem wyjazdo-
wym z Ruchem Radzionków. 
Dziewięćdziesiąt minut nie 
wystarczyło, by drużyna 
ze Szczakowej mogła cieszyć się 
ze zdobycia punktów, a nieko-
rzystny wynik padł już w trze-
ciej minucie spotkania.

Drużyna prowadzona przez 
trenera Pawła Cygnara nie miała 
szczęścia tej jesieni, punkty konta 
łatwo nie zasilały, te padały głów-
nie po remisowych spotkaniach. 
Ostatni mecz w Radzionkowie miał 
zmienić nieco nastroje jaworznian. 
Sąsiadujące ze sobą w tabeli dru-
żyny miały stworzyć ciekawe wi-
dowisko sportowe, choć jasne 
było, że łatwo nie będzie. Jak się 
okazało po 90 minutach piłkarze 
oraz kibice ze Szczakowej powo-
dów do świętowanie w tym dniu 
nie mieli, a mecz rozstrzygnął się 
już w 3. minucie spotkania. Ude-
rzenie na bramkę Dawida Garga-
sza sprawiło, że piłka zatrzepotała 
poprzeczką, a dobitka skutkowa-
ła karnym. Piłka po strzale, niefor-
tunnie trafiła w ramię zawodnika 
gości, zmieniła kierunek, a sędzia 
wskazał na jedenasty metr. Karne-
go na zwycięskiego gola zamie-
nił Michał Szromek. Choć czasu 
na odrobienie straty było napraw-

Ruch Radzionków – Szczakowianka Jaworzno 0:1

Szczakowianka Jaworzno 
na koniec jesieni

dę dużo, to goście nie wykorzy-
stali swojej szansy. Było kilka na-
prawdę dobrych okazji na wyrów-
nanie, ale zabrakło skuteczności.

Przegrana w ostatnim meczu 
jesieni to utrata kolejnych punk-
tów i 10. miejsce w tabeli IV ligi. 
Szczakowianka gromadzi na swo-
im koncie 19 punktów, tyle samo 
co rezerwy Piasta Gliwice oraz 
Rozwój Katowice. Liderem gru-
py z 30 punktami została Podle-
sianka Katowice, a dalej – Drama 
Zbrosławice i Unia Dąbrowa Gór-
nicza. Teraz przyjdzie czas pod-
sumowań, czas na wyciągnięcie 
wniosków i wzmocnienie druży-
ny przed wiosną.     jargal

Ostatnia kolejka okręgów-
ki tej jesieni to występ 
jaworznickich drużyn pił-

karskich w dzień Narodowego 
Święta Niepodległości. Wyjaz-
dowe mecze rozegrały Victoria 
1918 Jaworzno oraz LKS Zgoda 
Byczyna.

Jako pierwsza w sobotę wystą-
piła drużyna prowadzona przez 
trenerów Łukasza Nowaka oraz 
Marka Zielińskiego. Wyrówna-
ny mecz Zgody Byczyna z Hej-
nałem Kęty to kilka ciekawych 
sytuacji, niewykorzystany karny, 
trzy bramki i rozstrzygnięcie tuż 
przed ostatnim gwizdkiem sę-
dziego. Gole dla byczynian strze-
lał Oskar Orawski w 80. oraz 90. 
minucie spotkania. Koniec rundy 
dla drużyny z Jaworzna Byczyna 
to 4 punkty w dwóch kolejnych 

meczach. W całej rundzie druży-
na na swoim koncie zgromadzi-
ła ich 12, co daje jej 13. miejsce 
w tabeli.

Victoria 1918 Jaworzno swo-
je ostatnie spotkanie tej rundy 
z LKS Gorzów rozpoczęła nieco 
później. Drużyna z czołówki tabe-
li nie rozstrzygnęła meczu na swo-
ją korzyść i po 90 minutach zeszła 
z murawy, remisując z gospoda-
rzem. Bramkę na wagę jednego 
punktu zdobył Artur Molenda. 
Remis na koniec jesieni to pewny 
niedosyt i trzecie miejsce w tabeli 
klasy okręgowej. Drużyna pod wo-
dzą Roberta Moskala wywalczyła 
31 punktów i na półmetku ustępu-
je tylko Żurawiowi Krzeszów (32 
pkt) oraz Brzezinie Osiek (35 pkt)

Do zobaczenia na wiosnę.
jargal

Hejnał Kęty – Zgoda Byczyna 1:2
LKS Gorzów – Victoria 1918 Jaworzno 1:1

Okręgówka – punkty 
na koniec jesieni

W weekend 4-5 listopada 
w małej hali Spodka 
w Katowicach odbyły 

się mistrzostwa Polski w ju-jit-
su. W najbardziej prestiżowych 
zawodach organizowanych 
przez Polski Związek Ju-jitsu 
Sportowego udział wzięło pra-
wie sześciuset zawodników 
z ponad siedemdziesięciu klu-
bów z całej Polski.

Satori Jaworzno trzecią 
drużyną w Polsce w ju-jitsu

W morderczym, trwającym dwa 
dni turnieju świetnie spisali się za-
wodnicy Klubu Sportów Walki Sa-
tori Jaworzno, prowadzeni do boju 
przez trenerów Patryka Urba-
na, Krzysztofa Srokę, Bartosza 
Machnę, Dawida Kajdego oraz 
Marka Taraburę, którzy w kon-
kurencjach fighting oraz newaza 
zdobyli dwadzieścia dwa medale.

W najmłodszych grupach wie-
kowych kadetów U12 i młodzików 
U14 świetnie zaprezentowali się 
wojownicy jaworznickiego klu-
bu, tocząc wiele widowiskowych 
walk. Złote medale wywalczyli 
Paulina Białka kat. -36kg, Alicja 
Surowiak kat. +57kg oraz Niko-
dem Łukajczyk kat. -55kg. Dru-
gie miejsca zajęli Adam Łąka kat. 
-55kg i Oliwia Bączek kat. -36kg. 
Na trzeciej i piątej lokacie upla-
sowali się kolejno Miłosz Król-
czyk kat. -46kg oraz Iga Lorek
kat. -52kg.

Równie dobrze zaprezentowali 
się nasi juniorzy U16, U18, mło-
dzieżowcy U21 oraz seniorzy, któ-
rzy stoczyli niezwykle wyrównane 
boje, walcząc z krajową czołów-
ką. Pierwsze miejsca wywalczyli 
Adela Niciarz kat. +63kg, Han-
na Kałuża kat. -70kg, Ewa Szad-
kowska kat. -73kg oraz Krzysz-
tof Kopytek kat. -77kg. Drugą 

lokatę zajął Szymon Kałuża kat. 
-60kg. Brązowe medale przypa-
dły w udziale zawodnikom:  Karol 
Durlak kat. -60kg i Szymon Łąka
kat. -73kg natomiast Kamil Dur-
lak kat. -60kg zajął piątą lokatę.

Znakomita postawa na macie 
wszystkich zawodników pozwo-
liła Klubowi Sportów Walki Sato-
ri Jaworzno zająć trzecie miejsce 
w klasyfikacji drużynowej.

Przy okazji głównych zawo-
dów w sobotę 4 listopada roze-
grany został Turniej Młodych Mi-
strzów. Najmłodsi zawodnicy Klu-
bu Sportów Walki Satori Jaworz-
no dzielnie stawiali czoła swoim 
przeciwnikom.

Rywalizację ze złotymi meda-
lami ukończyli Amelia Wstenholc
kat. -36kg, Magdalena Poniatow-
ska kat. -22kg, Aleksandra Su-
rowiak kat. -30kg, Maciej Ga-
łęźniak kat. -30kg oraz Tymote-
usz Czerwonka kat. -38kg. Dru-
gie miejsca zajęli Filip Walicki
kat. -27kg i Nikola Jasińska kat. 
-36kg. Z brązowym medalem ry-
walizację zakończył Kuba Ponia-
towski kat. -34kg.

Wspaniały sukces jaworznic-
kiego klubu nie byłby możliwy 
bez wparcia trenerów obecnych 
przy macie, a także szkoleniow-
ców pomagających w przygo-
towaniach Darii Osieckiej oraz 
Anny Woźniak odpowiedzialnej 
za trening mentalny zawodników.

Start w zawodach odbyły 
się w ramach zadania: „Ju-jitsu 
i Judo: Trening czyni mistrzem” 
wspieranego przez Urząd Miasta 
Jaworzna oraz programu „Klub 
2023” wspieranego przez Mini-
sterstwo Sportu i Turystyki. 
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Miasto Jaworzno14 Aktualności
     w 2024 roku odbędą się kolejne igrzyska olimpijskiej

Za rok, w lipcu 2024 roku 
rozpoczną się XXXIII Let-
nie Igrzyska Olimpijskie 

Paryżu. Podobnie jak na po-
przednie cztery igrzyska (Pe-
kin 2008, Londyn 2012, Rio de 
Janeiro 2016 i Tokio 2021) także 
i teraz wybieram się do Paryża, 
biorąc udział w kolejnej olimpij-
skiej wyprawy rowerowej. Póki 
co, w roku przedolimpijskim 
(2023), zaplanowałem i zrealizo-
wałem dwie zagraniczne wypra-
wy rowerowe. W lipcowych wy-
daniach gazety „Co Tydzień”pi-
sałem o mojej 3-tygodniowej 
wyprawie wzdłuż północnego 
wybrzeża Francji, z Dunkier-
ki do Brestu. Dziś kilka słów 
o drugiej tegorocznej wyprawie 
rowerowej, szlakiem Alpe-Adria 
z Salzburga (Austria) do Grado 
(Włochy). Do Francji pojechałem 
sam, bo kolega zrezygnował 
ze wspólnego wyjazdu. Na szlak 
Alpe-Adria pojechał ze mną ko-
lega Mietek z Bytomia.

Szlak Alpe-Adria
Szlak Alpe-Adria to jeden z naj-

piękniejszych szlaków rowero-
wych w Europie. Trasa rowerowa 
z austriackiego Salzburga do wło-
skiego Grado liczy 416 km i pro-
wadzi przez przepiękne Alpy nad 
Morze Adriatyckie. Najkrótszy, hi-
storyczny szlak ze środkowej Eu-
ropy ku ciepłym wodom Adriatyku 
biegnie przez Karyntię i włoski re-
gion Friuli – Wenecja Julijska. Pod-
czas tygodniowej podróży przez 
Austrię i Włochy mieliśmy okazję 
do podziwiania majestatycznych 
Alp, austriackich i włoskich mia-
steczek, zobaczenia skoczni nar-
ciarskich, licznych zamków oraz 
wielu innych zabytków i atrakcji. 
Szlak Alpe-Adria to przykład bar-
dzo dobrej infrastruktury rowero-
wej, na którą składają się asfalto-
we rowerostrady, mosty, tunele, 
system oznaczeń i miejsc odpo-
czynku. Na trasie mieliśmy oka-
zję odwiedzić znane powszech-
nie miasta: Salzburg, Bishosho-
fen, Villach, Udine, Grado, Wene-
cję i Triest.

Jak jechaliśmy
Do Salzburga, miasta urodzenia 

słynnego kompozytora Wolfganga 
Amadeusza Mozarta, gdzie zaczy-
na się szlak Alpe-Adria, pojecha-
liśmy autobusem Flixbus (26.09, 
6:50-21:30). Najpierw z Katowic 
do Wrocławia i dalej do Salzbur-
ga. Czas przejazdu – 14 godz. 
i 40 minut, cena biletu za prze-
jazd i przewóz roweru – 245 zł. 
To było we wtorek, 26 września. 
Kolejne cztery dni zajęło nam 
przejechanie na rowerach szlaku 
(27-30.09). Szóstego dnia (01.10, 
niedziela) pojechaliśmy pociągiem 
do Wenecji, a po jej zwiedzeniu 
kolejnym pociągiem do Triestu. 
Następnego dnia (02.10, ponie-
działek), po zwiedzeniu Triestu, 
autobusem Flixbus, z przesiadką 
w Budapeszcie, wróciliśmy do Ka-
towic (02.10, 11:30 – 03.10, 6:15). 
Jechaliśmy 18 godzin i 45 minut, 
a zapłaciliśmy za przejazd 285 zł.

Dzień 1/7 – 26.09 (wtorek)
Trasa: Katowice – Wrocław – Sal-
zburg (autobus).

Z Katowic  wyjechal iśmy 
o godz. 6.50 i do Salzburga je-
chaliśmy cały dzień. We Wrocła-
wiu mieliśmy przesiadkę. O godz. 
21:30 dotarliśmy do Salzburga. 
Było już za późno na zwiedzanie 
miasta. Pierwszy nocleg spędzili-
śmy w namiotach, obok parkingu 
przy końcowym przystanku Fli-
xbusa.

Dzień 2/7 – 27.09 (środa)
Trasa: Salzburg – Sankt Johann 
(90 km).

Rano po śniadaniu ok. 8 po-
jechaliśmy na zwiedzanie stare-
go miasta, które zostało wpisane 
w 1996 r. na Listę Światowego 
Dziedzictwa Kulturowego UNE-
SCO. Widzieliśmy m.in. baroko-
wą katedrę św. Ruperta oraz Dom 
Hagenauera – kamienicę, w której 
urodził się Mozart. Potem pojecha-
liśmy do Twierdzy Hohensalzburg 
– zamku usytuowanego na wzgó-
rzu nad miastem. 0 12:00 wyje-
chaliśmy z Salzburga. Cały czas 
szlak prowadził trasą rowerową 
wzdłuż rzeki Salzach. O 19:00 do-
tarliśmy do miasteczka Sankt Jo-
hann. Po drodze widzieliśmy m.
in.: zamek Hohenwerfen oraz 
znaną skocznię narciarską w Bi-
schofshofen, na której corocz-
nie 6 stycznia odbywa się kon-
kurs w ramach Turnieju Czterech 
Skoczni. Spaliśmy tuż za Sankt Jo-
hann, w namiotach na łące, przy 
szlaku Alpe-Adria.

Dzień 3/7 – 28.09 (czwartek)
Trasa: Sankt Johann – Schwarzach, 
Dorfgastein, Bad Hofgastein, Bad 
Gastein, Böckstein, Mallnitz, Spittal 
– Ferndorf (111 km).

To był wyjątkowy i najtrudniej-
szy dzień na trasie Ape-Adria. Je-
chaliśmy przez wysokie góry 
i kilka razy zasiadaliśmy z rowe-
rów, bo objuczeni sporym baga-
żem nie mogliśmy dalej jechać. 
Za miejscowością Schwarzach 
wjechaliśmy w odcinek trasy usła-
ny tunelami. Jeden z nich miał 
długość 1,5 km. Potem była cały 
czas jazda pod górę przez miej-
scowości Dorfgastein, Bad Ho-
fgastein i Bad Gastein. Powyżej 
kurortu Bag Gastein, który leży 
na wys. 1002 m npm w miejsco-
wości Böckstein droga się kończy. 
Aby jechać dalej, trzeba skorzy-
stać ze specjalnego pociągu, któ-

ry jedzie do Mallnitz i oprócz ro-
werów, zabiera również samocho-
dy. Bilet kosztuje 10 €. Po wyjściu 
z pociągu zjechaliśmy serpenty-
nami przez 5 km ostro w dół. 
Od tego momentu aż do same-
go Grado nad Morzem Adria-
tyckim droga prowadzić będzie 
w dół. Na dzisiejszej trasie spo-
tkaliśmy m.in. punkt obsługi ro-
werzystów, w którym można było 
odpocząć, naładować elektroni-
kę i dopompować opony, a także 
miejsce, gdzie za opłatą „co ła-
ska” można było poczęstować 
się owocami i słodyczami. Była 
tam również „księga gości” – ze-
szyt, do którego można było się 
wpisać. Spaliśmy w miejscowo-
ści Ferndorf, w przydrożnej spo-
rej szopie 13 km za miastem Spit-
tal, a 27 km przed Villach.

Dzień 4/7 – 29.09 (piątek)
Trasa: Ferndorf (Austria) – Portis 
(Włochy) (116 km).

To był najpiękniejszy widoko-
wo dzień na trasie Szlaku Rowe-
rowego Alpe-Adria. Najpierw je-
chaliśmy wzdłuż dużej rzeki Dra-
wa do urokliwego miasta Villach, 
a potem jej prawego dopływu Gail. 
Po przekroczeniu granicy austriac-
ko-wloskiej i przejeździe kilku km 
górskimi, szutrowymi drogami tra-
filiśmy na niesamowity odcinek 

trasy po dawnej linii kolejowej. 
Spaliśmy w Portis, pod namiota-
mi, przy zabytkowym kościółku 
z XV wieku. Jutro czwarty, ostatni 
dzień jazdy do kurortu Grado nad 
Adriatykiem.

Dzień 5/7 – 30.09 (sobota)
Trasa: Portis – Udine – Palmanova – 
Grado – Akwileja (124 km).

Od wczoraj jesteśmy we Wło-
szech. Dziś dojechaliśmy do Gra-
do nad Adriatykiem, czyli końca 
szlaku rowerowego Alpe-Adria. 
Szlak,  który liczy 416 km, prze-
jechaliśmy w 4 dni. Dziś na tra-
sie m.in. miasta Udine, Palma-
nova i Akwileja. W połowie drogi 
do Grado znajduje się miasteczko 
Palmanova. Od sześciokątnego, 
wielkiego placu w centrum wy-
chodzą symetrycznie (gwieździ-
ście) ulice, mające taką samą sze-
rokość 14 metrów (bez względu 
na ich umiejscowienie oraz prze-
znaczenie). Miasto otaczają ob-
wałowania tworzące wielokątną 
gwiazdę. Całość przypomina pła-
tek śniegu. W Grado spędziliśmy 
1,5 godziny. Wstąpiliśmy do infor-
macji turystycznej, odwiedziliśmy 
2 plaże – płatną i ogólnodostępną, 
wykąpaliśmy się w morzu i opuści-
liśmy miasteczko. W najbliższej 
miejscowości Akwilileja znaleźli-
śmy miejsce do spania w niewiel-

Rowerem przez świat:

7 dni na szlaku Alpe-Adria

kim parku, tuż przy szlaku rowe-
rowym i... szosie.

Dzień 6/7 – 01.10 (niedziela)
Trasa: Akwileja – Wenecja – Triest.

6 km od naszego noclegu, 
a 16 km od Grado, znajdowała 
się stacja kolejowa w Cervigna-
no del Friuli, z której co godzinę 
odjeżdżają pociągi do Wenecji. 
1,5 godziny zabrał nam przejazd 
do miasta usytuowanego na 118 
wyspach. Potem przez 4 godziny 
zwiedzaliśmy Wenecję i kolejnym 
pociągiem pojechaliśmy do Trie-
stu (115 km, 2 godziny). Triest 
to miasto z największym pałacem 
nadmorskim w Europie. Jest rów-
nocześnie najbardziej na północ 
wysuniętym portem Morza Adria-
tyckiego i leży zaledwie kilka km 
od Słowenii. Trochę pokręciliśmy 
się po mieście, w centrum wstąpi-
liśmy na kawę i ciacho, a pod wie-
czór pojechaliśmy na Zamek Mira-
mare uważany za jeden z najpięk-
niejszych we Włoszech. Spaliśmy 
na nabrzeżu, niedaleko zamku, kil-
ka metrów od morza.

Dzień 7/7 – 02.10 (poniedziałek)
Trasa: Triest – Budapeszt – Katowice 
(autobus Flixbus).

Szczęśliwi i bogatsi o wiele 
pięknych doznań wracamy po ty-
godniu do Polski. W ciągu 7 dni 
przejechaliśmy na rowerach szlak 
rowerowy Alpe-Adria (416 km) – 
co było naszym głównym celem. 
Dziś przed południem zwiedzali-
śmy Triest położony blisko granicy 
ze Słowenią i Chorwacją, a o godz. 
11:30 autobusem firmy przewozo-
wej FlixBus odjechaliśmy do Pol-
ski. Do Katowic – z przesiad-
ką w Budapeszcie – dotarliśmy 
o godz. 6:15, po prawie 19 godzi-
nach jazdy.

Ryszard Karkoszeprasa.pl 481f1e5b43
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Ogłoszenia drobne

PARCELA 
Biuro Nieruchomości

Wiedza i 23-letnie 
doświadczenie

Jaworzno, Królowej Jadwigi 22
www.parcela.jaw.pl

tel. 32 751 91 51

Atrakcyjne warunki 
współpracy

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Jaworzno, ul. Grunwaldzka 54A
Profesjonalna obsługa zakresie 

obrotu nieruchomościami, 
scalania i podział gruntów.

Zapraszamy
Renata Rębielak tel. 796 500 086

Kamil Cebula tel. 535 858 520

Masz wąską działkę? 
Przyjdź! 

Scalimy ją. 
Tel. 535 858 520

27/p/20

P i l n i e  p o s z u k u j e my 
22/d/22

Z KOMORNIKIEM 

32-260-00-33, 516-516-611

Praca: technik i magister farmacji 

do apteki w Jaworznie

Telefon kontaktowy: 604 459 191

gospodarczych 

47/d/23

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM 

-

-

KUPIĘ

WYNAJEM

-

PRACA
DAM PRACĘ

Brukarzy i pomocników 
do robót drogowych 
z Jaworzna i okolic 

SZUKAM PRACY 

-

-

-

-

-

-

-
-

-

-

-

USŁUGI

suche tynki 

NAPRAWA TELEWIZO
RÓW u klienta Bajda 

-
-

-

Cyklinowanie 

-

Przeprowadzki kom
pleksowo Utylizacja 

-

-

Dachy krycie

papa termozgrzewalna 

MOTORYZACJA
SPRZEDAM

KUPIĘ

Najlepsze ceny 

USŁUGI MOTORYZACYJNE

Auto skup 

JARMARK 
KUPIĘ

NAUKA

lekcji gry na pianinie i synte-

-

Matematyka tanio 

INNE

Z OSTATNIEJ CHWILI

Przegrywanie kaset VHS na płyty DVD
Znalazłeś/aś stare kasety VHS w swojej piwnicy, domu lub na strychu 
i niekoniecznie wiesz co dalej z nimi zrobić? A może nie masz na czym ich 
odtworzyć? To dla nas nie problem! Wystarczy, że skontaktujesz się z nami 
– jesteśmy dostępni pod numerem +(48) 32 751 91 30, 
(pon-pt, 8:00 – 16:00) lub +48 733 180 333 info: portal@jaw.pl
Cena przegrania VHS na DVD – 50 zł, cena przegrania VHS do pliku 
mp4 – 50 zł (do odtwarzania na każdym urządzeniu)eprasa.pl 481f1e5b43
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